
WYKONAŁEŚ SWÓJ PLAN?

Komunikat stwierdza, że w 
toku rozpoczętej zgodnie z a- 
pelem Światowej Rady Poko- 
‘u i prowadzonej we wszyst-

żu — Przemysław Ogrodzili- 
ski.

Zastępcy delegatów: minister 
pełnomocny Aleksander Krajów 
sW, prof. dr. Manfred Łacha, 
dyrektor Stanisław Gajewski, 
dr Irena Domańska, wiceprezes 
Polskiego Czerwonego Krzyża.

Zlikwidowanie bandy 
dywersantów titowskich 

na terenie Albanii
TIRANA. PAP. — Władze 

bezpieczeństwa publicznego Al 
bańskiej Republiki Ludowej 
zlikwidowały 33-osobową ban
dę szpiegów i dywersantów, 
zwerbowanych i nasłanych do 
Albanii przez wywiad jugosło 
wlański w celu uprawiania 
tam szpiegostwa j dokonywa
nia dywersji.

Ponad 10.000 reł» eUsBC 
do użytku na terenie woje 
wództw krakowskiego i 

rzeszowskiego
KRAKÓW. PAP. — W ciągu 

3 kwartałów bież, roku lud
ność pracująca woj. krakow
skiego i rzeszowskiego otrzy- 
mała ogółem 10.040 nowych 
izb mieszkalnych. Najwięcej, 
bo 5.662 izby otrzymali budów 
niczowie kombinatu hutnicze
go w pierwszym socjalistycz
nym mieście Nowa Huta.

Dla robotników krakowskich 
zakładów pracy oddano do u- 
żytku w nowoczesnym osiedlu 
na Gri.ekorzkach około 500 izb 
mieszkalnych.

Rzeszów otrzymał do użytku 
464 nowe izby mieszkalne, W 
Stalowej Woli wykończono i 
oddano do użytku 364 izby.

niu obowiązków względem Pań
stwa.

Na zakończenie obrad uchwa 
łono odezwę do wszystkich księ 
ży naszego województwa. W 
odezwie tej czytamy:

„Wzywamy wszystkich współ 
braci—kapłanów, aby w koście 
le, na zebraniach publicznych i 
własnym przykładem wzywali 
swych parafian do wypełnienia 
ich obowiązków w imię wiłoś 
ci bliźniego, Ojczyzny i Naro
du.

Wzywamy wszystkich para 
fian—rolników, by wypełnili 
zaszczytnie swój obywatelski o- 
bpwiązek wobec Państwa”. _

szałych sołtysów zastosowano 
sankcje. Praworządność ludo
wa tego wymaga.

chłopi Zadają
UKARANIA OPORNYCH
KOSZALIN. W gromadzie 

Jamno chłop Gołofik zobowią 
zany do sprzedaży 2541 kg zbo 
ża, nie sprzedał Państwu ani 
kilograma.

W ubiegłym tygodniu wy
kryto spekulacyjne machina
cje Tadeusza Paulińskiego z 
gromady Jamno, który sprze
dał wszystkie zakontraktowa
ne ziemniaki na wolnym ryn 
ku — dla Państwa zaś „nie 
ma“ ziemniaków. Pauliński 
nie uregulował także należno 
ści z tytułu podatku grunto
wego. W gromadzie opowia
da, że „nie myśli" uregulować 
należności finansowych.

Trzecim opornym jest Mi
chał Kędra, który nie sprze
dał Państwu ani kilograma 
ziemniaków, nie wywiązuje 
się z obowiązku płacenia po
datku gruntowego, nie dostar
cza zboża.

(DOKOŃCZENIE NA STR. 5)
sadzić desant. Wzięto do nie
woli wszystkich 103 uczestni
ków desantu,
Amerykanie znów użyli 
gazów trujących w Korei

PEKIN (PAP). Agencja 
Nowych Chin donosi z frontu 
koreańskiego, że w ostatnich 
tygodniach Amerykanie użyli 
tam znów gazów trujących.

Dnia 4 października — poda 
je korespondent Agencji No
wych Chin — 2 bataliony wojsk 
amerykańskich, wspierane 
przez lotnictwo i artylerię, za
atakowały wzgórze Czuntuk- 
san na zachód od Czulwom. Na 
si żołnierze odparli przeszło 10 
ataków nieprzyjacielskich. 
Wówczas nieprzyjaciel wystrze 
lił na nasze pozycje z dział da 
lekosiężnych przeszło 20 po
cisków z gazami trującymi. Wy 
buchając pociski te wydzielały 
kłęby żółtego, czerwonego i bru 
natnego dymu o zapachu siar 
ki. Ofiary ataku gazowego stre 
ciły przytomność. Zaobserwowa 
no u nich objawy uduszenia ż 
opuchlisny.

Jan Nawrocki zrealizowali 
plan roczny z wysokimi nad
wyżkami.

Marian Bosek przoduje w 
sprzedaży zboża Państwu, w 
gromadzie Swidwinek III.
SOŁTYSI WINNI ŚWIECIĆ 

PRZYKŁADEM
Dobrze wywiązał się z akcji 

planowego skupu zboża sołtys 
Franciszek Kurlabski. Wyko
nał on już całoroczny plan 
sprzedaży ziarna i wzywa 
wszystkich sołtysów, aby swym 
przykładem oddziaływali na 
chłopów zamieszkałych w ich 
gromadach. _

Niestety, nie wszyscy sołty
si doceniają ważność planowe 
go skupu zboża.

Stefan Wrobkowski, sołtys 
gromady Świdwin Miasto oraz 
sołtys z Buczyna nie sprzedali 
dotychczas ani kilograma ziar 
na. Henryk Wójt — sołtys gro 
mady Swidwinek II zrealizo
wał dopiero w 50 procentach 
swój plan.

Małorolni i średniorolni chło 
pi z tych gromad, którzy wy
konali swoje plany domagają 
się, aby w stosunku do opie-

W liście swym chłopi z Łu
pawska zapewniają Prezyden
ta RP, że zwielokrotnią swoje 
wysiłki nad podniesieniem pro 
dukcji rolnej, aby dostarczyć 
robotnikom więcej żywności, 
aby pomóc w pokonaniu spe
kulacji i umacniać nadal so
jusz robotniczo - chłopski.

List ten podpisali: Grzegorz 
Diakon, Franciszek Suszek, 
Lipka, Długosz, Cynon, Więc
kowski, Szewczak, Zubenko, 
Pankc, Jankowski, Leon Bu- 
towski, Jadwiga Hincowa. Pa- 
ryś i inni mieszkańcy groma
dy.

CHŁOPI ZE ŚWIDWINA 
WYKONALI 

PLANY ROCZNE
BIAŁOGARD. Jedną z przo 

dujacych gmin w akcji piano 
wego skupu zboża jest na te
renie powiatu białogardzkie- 
go Świdwin. Chłopi tej gminy 
wywiązują się sumiennie ze 
swoich obowiązków. Wielu z 
nich wykonało już plany rocz
ne.

Roczny plan sprzedaży ziar
na Państwu wykonali: Jan Go 
liński, Waleria Jezuita, Zyg
munt Skarżyński, Ludwik Sa
wicki, Jan Sielski, Jan Wdo
wiak oraz Kazimierz Parta- 
cha, który sprzedał 147 kg ziar 
na premiowego.

W sprzedaży ziemniaków 
Państwu nie pozostają oni rów 
nież w tyle. Rolnik Kustaszew 
ski zamieszkały w mieście 
Świdwin wezwał wszystkich 
Chłopów z gminy Świdwin do 
współzawodnictwa w przedter 
minowej i ponadplanowej 
sprzedaży ziemniaków. Zobo
wiązał on się do sprzedaży 
Państwu 25 ton ziemniaków. 
W ślad aa Kustaszewskim po
szło wielu chłopów, którzy zo
bowiązali się do sprzedaży du 
żych ilości ziemniaków ponad 
plan.

W gromadzie Swidwinek II 
przodu je w skupie zboża Bro
nisław Szulc. Sprzedał on 900 
kg ziarna ponadplanowego, za 
które otrzymał premię pie
niężna. Także Stanisław Ma
zur zrealizował swój plan rocz 
ny z nadwyżką 400 kg zboża 
premiowego. Roman Lasota i

Księża * patrioci 
wzywają chłopów do wywiązywania sią 
z obowiązków wobec Państwa 
Odezwa Okręgowej Komisji Księży przy ZBOW i D

Zakaz urządzania 
bankietów i przyjęć

WARSZAWĄ PAP. Prezes 
Rady Ministrów wydał zarzą
dzenie mocą którego, w ra
mach walki z rozrzutnością i 
przerostami w wydatkach, za
brania się urzędom, instytu
cjom, przedsiębiorstwom i orga 
nizacjom społecznym urządza
nia bankietów i przyjęć.

Kierownicy władz, urzędów 
I przedsiębiorstw odpowie
dzialni sa służbowo i material
nie za przekroczenie tego za
rządzenia.

Liczne są wypadki, kiedy gromady wykonu
ją swoje plany z nadwyżką, jednocześnie jednak 
sa w tych gromadach kułacy, którzy planów nie 
wykonują, sądząc, że ttda im się ukryć za cyfra
mi ogólnogromadzkimi.

Robot nicy i spółdzielcy 
meldują o wykonaniu 

zobowiązań produkcyjnych
Jak nam donosi korespondent 

ze Świdwina — Jan Bednarski 
— załoga Warsztatów Napraw
czych TOR w Świdwinie reali

zuje zobowiązania produkcyjne 
podjęte dla uczczenia 34 Roił 
nicy Rewolucji Październik* 
wej. Pracownicy TOR położy
li w hali montażowej posadzką 
betonową j zainstalowali oświ«ł 
tlenie elektryczne, czym przy
czynili się do zaoszczędzeni^ 
około 4 tys. zł.

Zobowiązania wykonali rów
nież pracownicy Wytwórni 
Octu i Musztardy w śwWwinii. 
Dział rozlewni octu wykonał 
plan miesięczny na 2 dni przed 
terminem przekraczając go 
3 tys. butelek i zaoszczędzając 
4.600 ?ł. '

Pracownicy działu produkcji 
musztardy podnieśli wydajnohl 
pracy o 15 proc.

Czyn Październikowy realizii 
ją także pracownicy ekspozy » 
ry PCD „Paged” w Szczecinki’. 
Robotnicy Bazy Transportowe! 
„Paged” w Sławnie wywieź! i 
80 proc, więcej drzewa niż prz-ł 
widywał plan. Wartość areał'- 
zowanego zobowiązania wynosi 
38.150 zł.

Pracownicy Nadleśnictwa Bo 
bolice w powiecie koszalińskim 
pozyskali i odstawili do skła-i 
nic nadleśnictwa 1000 kg świei? 
kowej kory garbarskiej i za
oszczędzili w w ten sposób 28*1 
zł .oraz uzyskali 11 mb papie
rówki świerkowej, białej za
oszczędzając 221 zł. Pieniądza 
uzyskane przy realizacji zobu 
wiązań przeznaczyli oni ną 
budowę Warszawy.

Spółdzielnia produkcyjna 
Pławno w powiecie drawskim 
zrealizowała przedterminowo 
w Czynie Październikowym 
roczny plan skupu zboża. Spi ł 
dzielcy zobowiązali się ponad 
to sprzedać Państwu dodatko
wo j przed terminem 20 ton 
ziemniaków.

Ponad 562 miliony osób 
podpisało już apel 

Światowej Rady Pokoju
PRAGA (PAP). Sekretariat Światowej Rady Pokoju 

ogłosił komunikat, w którym podkreśla, że czwarta część 
ludności kuli ziemskiej podpisała apel Światowej Rady Po
koju w sprawie zawarcia Pak tu Pokoju między pięcioma 
wielkimi mocarstwami.

kich krajach świata kampanii 
na rzecz spotkania przedsta
wicieli’ pięciu wielkich mo
carstw dla zawarcia Paktu Po

koju. do którego mogłyby 
przystąpić wszystkie państwa, 
zebrano już 562. 083.383 pod
pisów.

Według niekompletnych je
szcze danych, do dnia 15 paź 
dzielnika br. zebrano w po- 
.-zcz.ególnych krajach następu 
jące ilości podpisów:

Albania — 865.885! Alger
— 100.000. Argentyna 
1.500.000, Australia — 67.425. 
Austria — 842.153. Belgia — 
387.500, Brazylia — 1.423.725, 
Bułgaria — 5.627.000, Bui-ma
— 129.830, Kanada — 270.000,
Chile — 500.000. Chiny — 
344.053.057, Kolumbia , — 
10.000, Coeta - Rica - 34.000. 
Kuba — 786,778, Cypr — 
103.824, Czechosłowacja 
9.020.522, Dania — 124.724.
Egipt — 22.000, Finlandia — 
525.000. Francja — 8.000.000. 
Niemcy Zach. — (referendum 
przeciwko remilitaryzacji 
Niemiec i na rzecz Paktu Po.

koju) — 588.002. Wielka Bry
tania — 833.342, Gwatemala
— 65.073, Węgry — 7.148,000, 
Indie — 1.200.000, Indonezja
— 536.000, Irak — 12.000, Iran
1.920,000, państwo Izrael — 
201.337, Włochy — 14.353.842, 
Japonia — 5.623.301, Korea — 
.7.047.821, Liban — 170.000,
Meksyk — 160.000, Mongolska 
Republika Ludowa — 633.877. 
Holandia — 282.532, Nowa Ze 
landia — 10.000, Norwegia — 
40.000. Peru — 5.578, Polska
— ’ 18.053.000, Portugalia —
49.000, Porto - Rico 20.000, Ru 
tnunia — 11.060.141, Hiszpa
nia — 350.0Q0. Szwecja —
248.580. Szwajcaria — 50.000. 
Syria — 205.000, Syjam —
152.531, Transjordania—12.000, 
Triest — 80.000. Tunis —
100.000, Unia Południowo - 
Afrykańska — 5.000, Urugwaj
— 215.000. Związek Radziecki
— 96.729.946, Wenezuela — 
36.000, Yietnam — 6.362.057.

Skład d el ega ej i polski e j 
na VI sesję 

Zgromadzenia Ogólnego ONZ
WARSZAWA (PAP). Piczy 

dium Rządu RP zatwierdziło 
następujący skład polskiej dele 
gacji na VI sesję Zgromadzę- 
nia Ogólnego Organizacji Na 
rodów Zjednoczonych.

Przewodniczący delegacji — 
STEFAN WIERBŁOWSKT, 
wiceminister Spraw Zagranica 
nych.

Delegaci: ambasador .Jerzy 
Michałowski, minister pełno 
mocny Juliusz Suchy, minister 
pełnomocny Henryk Birecki, 
charge d'affaires RP w Paryżu 
— Przemysław Ogrodziński.

Damy Państw u więcej zboża i ziem niaków
Chłopi województwa koszalińskiego wykonują plany z nadwyżką

GROMADA ŁUPAWSKO 
MELDUJE PREZYDENTOWI

BYTÓW. Na zebraniu gro
madzkim w Łupawsku, gm. 
Jasień, w po w. bytowśklm, 
chłopi postanowili zameldo
wać Pierwszemu Gospodarzo
wi Polski Ludowej o wykona
niu wszystkich swoich obo
wiązków wobec Państwa.

Gromada Łupawsko zakoń
czyła już siewy jesienne i ze
brała z poją ostatnie ziemnia
ki. Na terenie wsi zagospoda
rowano już wszystkie odłogi. 
Roczny plan skupu zboża wy
konano już we wrześniu, a 
plan dostawy ziemniaków do 
miast w dniu 25 bm. Uregulo
wano również wszystkie należ 
ności podatkowe.

Kolejarze z Nowego Sącza 
wprowadzają metodę 
radzieckiego majstra 

Rynkowskiego
KRAKÓW. PAP. — Rewi

denci wagonów, smarownicy i 
rzemieślnicy stacji kolejowej w 
Nowym Sączu zastosowali ostat 
nio metodę radzieckiego maj
stra kolejowego Ryżkowskiego 
z Karagandy — wybitnego sta 
chanowca i racjonalizatora pra 
cy. Metoda ta polega na usuwa 
niu drobnych usterek w wago 
nach bezpośrednio po przyby
ciu pociągu na stację. Poważ- ’ 
niejsze usterki usuwać będą 
brygady naprawcze również 
wprost na torach.

W’ dniu 29 bm. odbyło się po 
siedzenie Okręgowej Komisji 
Księży przy ZBOWiD w Kosza 
linie.

W toku obrad komisji ksiądz 
Anatol Sałaga stwierdził, że 
żaden kapłan nie może być 
obojętny wobec zadań jakie po 
stawił przed całym społeczeń
stwem nasz Rząd — zadań prze 
zwyciężenia obecnych trudności 
gospodarczych. „Wszyscy księ- 
ża-patrioci — mówił ksiądz 
Sałaga — nie pochw-alają obo 
jętności i potępiają wrogi sto 
sunek niektórych księży do obec 
nej rzeczywistości”.

Księża muszą świecić lud
ności przykładem w .wypełnię.

Wojska ludowe udaremniły 
desant amerykański 

zatapiając 3 okręty nieprzyjacielskie
PEKIN (PAP). Z Phenianu 

donoszą:
Na froncie wschodnim na pół 

noc od Jangu oddziały armii 
ludowej odparły 7 ataków 2 dy 
wizji amerykańskiej i 3 dywi
zji lisynmanowskiej.

Wczoraj przy zachodnim wy
brzeżu na południe od Hedżu 
wojska ludowe zatopiły 8 okrę
ty nieprzyjacielskie i uszkodzi 
ły poważnie 4 inne okręty me 
przyjaciela, które usiłowały wy



Rokowania w sprawie
roz.ejmu w Korei

PEKIN (PAP). Jak donosi 
Agencja Nowych Chin w Kae- 
songu, dnia 28 bm .odbyło się 
pierwsze posiedzenie oficerów 
łącznikowych strony koreań- 
tsko-ehińskiej i amerykańskiej,

Oficerowie łącznikowi opraro 
wali szczegółowy plan zapewnie 
nią bezpieczeństwa rejonu 'kon
ferencji, rozstrzygnęli sprawę 
nawiązywania łączności oraz in 
ne problemy administracyjne.

ZSRR - kierowniczą siłą 
w walce o pokój

Artykuł Hewletta Johnsona na łamach »Prawdy«
MOSKWA. (PAP). „Zwią- 

cek Radziecki znajduje się w 
< 3Btrum walki o pokój na .ca* 
tym świecie. Setki milionów 
prostych ludzi widzą w nim or 
zanizatora tej walki. Związek 
lladziecki myśli o pokoju, mó
wi o pokoju, organizuje walkę 
o pokój. Ci, którzy oskarżają 
go o agresywne zamierzenia — 
kłamią albo nie znają faktów” 
— pisze Hewlett Johnson w 
artykule opublikowanym na la: 
mach dziennika „Prawda”.

Rewlett Johnson podkreśla 
en. in., że Z iązek Radziecki 
czyni to, co czynić powinien 
cały świat. Przygo owuje się 
on do ofensywy nie przeciwko 
ludziom, lecz przeciwko naj
straszliwszym wrogom całej 
ludzkości — przeciwko nędzy 
1 biedzie, przeciwko posusze i 
głodowi, przeciwko klęskom 
żywiołowym i chorobom. Zwią« 
rok Radziecki walczy o pokojo
we budownictwo, o wykonanie 
Kakrojon Tch na ogromną skalę 
planów.

Związek Radziecki — pisze 
Wewlett Johnson — rozpoczął 
realizację planów gigantycz* 
nyęh budowli, większych od 
tych które kiedykolwiek zajmo

wały umysły ludzkie i które 
wymagałyby tak ogromnego 
i wysiłku od całego narodu. 
Osobiście byłem świadkiem te
go, jak projekty te wcielane 
są w życie. Zdając sobie spra
wę z braku wiary pokutujące* 
go w moim krtju oświadczam, 
że umożliwiono mi obejrzenie 
tych budowli w czerwcu br.

Na własne oczy — pisze 
Johnson — widziałem potężny 
szlak wodny, który połący Sta
lingrad ze wszystkimi oceana* 
mi świata i umożliwi statkom 
morskim podpłynięcie do sa
mej Moskwy.

Rosja właśnie — stwierdza 
w zakończeniu Hev lett John
son — jak w soczewce skupia 
spojrzenia wszystkich miłują* 
cych pokój narodów, spogląda
jących na nią jak na wielkie* 
go bojownika o pokój na ca
łym świecie.

' wszyscy przyjaciele Związ 
ku Radzieckiego na całym 
świecie nogą z dumą powta= 
rzać, że wszystkie miłujące 
pokój narody pragną wznowie
nia rozmów w sprawie zawar* 
cia Paktu Pokoju między 6 mo 
carstwami, w sprawie zakoń
czenia wojny w Korei i trwa
łego pokoju na całym świecie.

Szybka realizacja 
zobowiązań podatkowych 

zasadniczym obowiązkiem 
wobec Ludowej Ojczyzny

WARSZAWA. (PAP). Ostat* 
jiie meldunki z przebiegu spłat 
podatku gruntowego wykazu
ją, że większość chłopów zro* 
zumiała, iż szybka realizacja 
ttobowiązań podatkowych jest 
patriotycznym obowiązkiem 
każdego obywatela. Końcowe 
dni października charakteryzu
ją się wzmożonym tempem re
gulowania należności podatko* 
wych na wsi. Ponad 75 proc.

Nowy polski parowóz 
rozwinie szybkość 
110 km na godzinę

WARSZAWA. PAP. — Fa
bryka lokomotyw im. Feliksa 
Dzierżyńskiego w Chrzanowie 
przekazała ostatnio Polskim 
Kolejom Państwowym do eks
ploatacji pierwszy parowóz no 
wego typu 01-49.

Konstrukcja parowozu opra
cowana została przez polskich 
Inżynierów z Biura Konstruk
cyjnego Przemysłu Taboru Ko 
lejowego w Poznaniu, którzy 
w dużej mierze wzorowali się 
na przodującej technice radzie 
ckiej j za wzór obrali sobie do 
skonały osobowy parowóz ra
dziecki typu SU.

Obecnie, po przeprowadze
niu prób, które dały pomyślne 
rezultaty, przystąpiono już do 
seryjnej produkcji nowego ty
pu parowozu. Jest on przezna 
ezony do prowadzenia lekkich 
pociągów osobowych i rozwi
jać będzie szybkość maksy
malną 110 km na godzinę.

cgółu gospodarstw rolnych w 
całym kraju uregulowało już 
należności z tytułu podatku 
gruntowego. Słabiej natomiast 
wpływają wkłady oszczędno
ściowe.

W wywiązywaniu się ze swo
ich obowiązków obywatelskich 
prtódują chłopi województw 
krakowskiego i katowickiego, 
które przekroczyły 90 proc, o- 
gólncj sumy należności podat
kowych oraz woj. opolskiego, 
gdzie wpłaty sięgają ponad 80 
proc. Obok tych wyróżniają* 
cych się województw są jed
nak i takie, w których wpływy 
są niższe. Należą do nich woj. 
woj. gdańskie j lubelskie.

W woj. krakowskim na spe* 
cjalne wyróżnienie zasługują 
chłopi powiatów Oówięcim i 
Bochnia, którzy wywiązali się 
w całości ze swoich obywatel
skich obowiązków wobec Pań
stwa i wpłacili wszystkie na
leżności z tytułu podatku 

I gruntowego.
W woj. katowickim najlep

sze wyniki osiągnęli chłopi 
pow. tamogórskiego. Wpłacili 
oni już 96 proc, należności 
rocznych za podatek gruntowy 
i około 90 proc, przypadającej 
nań sumy na FOR.

I W stosunku do kułaków, u* 
chylających się złośliwie od 
spełniania swoich obowiązków,

i podburzających i innych chło
pów do niepłacenia podatków

I— władza ludowa stosuje przy 
musowe ściąganie należności. 
W wielu jednak wypadkach 
wdrożenia postępowania egze
kucyjnego nie dochodzi do licy* 
tacji, gdyż kułacy po opisaniu 
ruchomości z łatwością wpła
cają do kas gminnych rad na» 
rodowych zaległe sumy. -

Dowódca ochotników chińskich 
odznaczony najwyższym orderem 

koreańskim
PEKIN (PAP). W związku 

1 pierwszą rocznicą udziału o- 
chotników chińskich w wal
kach na froncie koreańskim,, od 
była się uroczystość wręczenia

orderów i medali oficerom i 
żołnierzom z oddziałów ochot
ników chińskich, pomagających 
narodowi koreańskiemu w jego 
sprawiedliwej wojnie przeciw
ko agresorom amerykańskim.

Wśród oklasków zebranych 
przewodniczący PrezydiumNaj 
wyższego Zgromadzenia Naro
dowego Kim Du-bon wręczył 
order Sztandaru Państwa I kia 
sy dowódcy ochotników chiń
skich generałowi Peng Tech 
huei. Następnie orderami i me 
dalami udekorowano innych ol 
znaczonych.

Do odznaczonych przemówił 
Kim Du-bon, życząc im dal
szych sukcesów w sprawiedli
wej wojnie przeciwko wspólne 
mu wrogowi narodu koreań
skiego i chińskiego — imperia 
listycznym agresorom amery
kańskim,

ŻOŁNIERZE BRYTYJSCY 
STRZELAJĄ DO 

PASAŻERÓW AUTOBUSU 
EGIPSKIEGO

LONDYN PAP. Z Kairu do 
noszą, że w niedzielę nad ra
nem żołnierze brytyjscy strze
lali do autobusu egipskiego 
Kursującego na linii Ismailia 
— Kair. Zginęła Egipcjanka, 
wysiadająca właśnie z autobu 
su, a Egipcjanin, który chciął 
Domóc jej przy wysiadaniu, 
został ranny.

Krwawe to zajście wydarzy 
ło się podczas bezprawnej kon 
troli pojazdów przez wojska 

‘ brytyjskie.

3.500 ton węgla ponad plan 
dała załoga kopalni »Czeladź« 

w Czynie Październikowym
450 proc, normy dziennej 

wykonuje brygada górnicza 
Stefana Michalskiego

O wielkim osiągnięciu za
meldowała brygada chodniko
wa Stefana Michalskiego z ko 
palni ..Mieszko”. Do 26 bm. 
wykonała ona swe postano
wienie w 200 proc. Brygada za 
deklarowała wyrobienie nor
my miesięcznej w 160 proc., a 
już w pierwszej dekadzie bm.

waniu przez dalsze gromady zo 
bowiązań finansowych.

Dla ułatwienia chłopom regu 
lowania należności finanso
wych, inkaso odbywało się rów 
nież w niedziele 28 bm. Dzięki 
temu wielu chłopów miało moż 
ność wywiązać się w tym dniu 
ze swoich obowiązków.

Sumy wpływów niedzielnego 
Inkasa były wyższe od przecięt 
nych z ostatnich dni.

Oskarżony w podobnej spra 
wie Jan Przystupa, jest kuła
kiem: w gminie Dobra, pow. 
Nowogard posiada 10 ha zie
mi — a w jednej ze wsi koło 
Białej Podlaskiej gospodarzy 
na 6 ha przy pomocy siły na
jemnej. Na zebraniu gromadź 
kim w Dobrej Jan Przystupa 
występował przeciwko wypeł 
nianiu przez chłopów obywa
telskich obowiązków wobec 
Państwa, nawołując do uchy
lania się od sprzedaży ziem
niaków w ramach planowego 
skupu. Za to antypaństwowe 
wystąpienie, skierowane prze
ciwko dekretom władzy ludo
wej, kułak Przystupa został 
ukarany przez Sąd Powiato
wy karą półtora roku więzie
nia.

• • •
Tysiące chłopów w poczu

ciu patriotycznego obowiązku 
wobec Ludowej Ojczyzny, su
miennie wywiązują się ze 
swoich obowiązków, dostarcza 
jąc Państwu zboże, ziemnia
ki. trzodę i wpłacając należ
ności na podatek i SFOR. 
Próby kułackiej wrogiej ro
boty spotykają się z oburze
niem i surowym potępieniem 
ze 6trony mas chłopskich.

Józef Miłek, gospodarz ze 
wsi Wojtaszyce, gm. Błodkowo, 
stwierdził:

— Słuszne 1 sprawiedliwe 
jest karanie rozbijaczy, którzy 
swymi chuligańskimi wystą
pieniami podważają naszą wła 
dzę — władzę robotniczo - 
chłopską. Wystąpienia tych 
wrogów — byłego legionisty i 
kułaka były skierowane prze 
ciw nam — wszystkim oby
watelom naszej Polski.

Ostatnio Sąd Powiatowy w 
Nowogardzie wymierzył karę 
jednego roku więzienia Ro
mualdowi Suskiemu, właści
cielowi 11 ha ziemi, we wsi 
Wojcleszyn, gm. Maszkowo za 
chuligańskie zachowanie się 
na zebraniu gromadzkim, na 
którym omawiano sprawę pla 
nowego skupu ziemniaków. 
Suski dla dodania sobie od
wagi uraczył się przed zebra
niem alkoholem i ubliżał ze
branym, obrzucając naradza
jących się chłopów, sołtysa i 
prelegenta z PRN stekiem wy 
zwisk i wymyślań. Przewód są 
dowy całkowicie zdemasko
wał wrogie oblicze Suskiego, 
człowieka w pełni świadome
go swych czynów. Jest on by- 

|łym legionistą ze „szkoły” Pił 
sudskiego 1 był przez rząd fa
szystowski wielokrotnie odzna 
czony za usługi, jakie odda
wał w walce z masami pra
cującymi.

NRD wykonała z nadwyż
ką plan gospodarczy za 

III kwartał 1951 r.
BERLIN. PAP. — Państwo 

wa Komisja Planowania NRD 
ogłosiła komunikat o wynikach 
wykonania planu gospodarcze 
go za III kwartał 1951 r. — 
pierwszego roku planu 5-let- 
niego.

Plan produkcji przemysło
wej wykonany został w 104 
proc. W porównaniu z tym sa 
mym okresem roku ub., pro
dukcja przemysłowa wzrosła 
o 21,3 proc. W ciągu 2 lat, któ 
re upłynęły od chwili utworze 
nia Niemieckiej Republiki De 
mokratycznej, wzrost produk
cji przemysłowej przekroczył 
50 proc

Szczególnie dobre wyniki o- 
siągnięto w przemyśle hutni
czym, który wykonał plan 
kwartalny w 108,6 proc.

W rolnictwie pian wykona
ny został z nadwyżką prawic 
we wszystkich dziedzinach.

Poważne sukcesy osiągnięto 
również w dziedzinie handlu 
zagr. i wewnętrznego, w dzie
dzinie budownictwa kultural
nego, w dziedzinie oświaty o- 
raz dchrony zdrpwla.

Kary więzienia 
na sabotaży stów

Sąd Wojewódzki w Poznaniu 
skazał kułaków Jerzego Szura 
i Romana Cieleckiego z groma 
dy Kaczory w pow. chodzles- 
kim — pierwszego na karę 2 
lat a drugiego półtora roku 
więzienia za szerzenie wrogiej 
agitacji w sprawie planowego 
skupu zboża.

Na 4 lata więzienia skazany 
został b. sołtys gromady Swar 
czyn w pow. tczewskim.

myąłu włókienniczego meldun 
ki załóg o pomyślnym przebie 
gu realizacji zobowiązań. „Do 
20 bm. włókniarze Andrycho
wa — czytamy w meldunku — 
wykonali 1uż 70 proc, swych 
zobowiązań.”

Codziennie jeden 
wagon ponad plan

Codziennie rozległą halę 
,.Pa-Fa-Wag‘u” opuszcza je
den ponadplanowo wykonany 
wagon towarowy. To plon Czy 
nu Październikowego, który 
trwać bedzie tu do końca br.

W 68 proc, wykonali już 
zobowiązania robotnicy 

portowi Gdańska i Gdyni
Załoga zespołu portowego 

Gdańsk — Gdynia, którą na 
cześć Wielkiego Października 
podjęła zobowiązania warto
ści ponad 789 tys. zł melduje, 
że wykonała je już w 68 pręc.

Załoga odcinka pierwszego 
działu przeładunków drobni
cy w porcie gdyńskim wykona 
ła już swa miesięczną normę 
pracy w 280 proc, podczas gdy 
zobowiązała się wykonać w 
122 proc. Dział przeładun
ków masowych w porcie gdań
skim przekroczył swe zobowią 
zania o 50 proc.

Niemieccy przodownicy 
pracy odznaczeni 
polskimi orderami

BERŁU'!. (TAP). Dnia 27 
bm. odbyła się w Berlinie nro* 
czystość udekorowania ordera
mi i odznaczeniami jolskhni 
około 200 niemie ’ch nrzodow 
lików pracy i racionalizato- ' 

rów, zasłużonych w budownic
twie pokojowych i dem* kry
tycznych Niemiec oraz v pc-łę 
bieniu współpracy między Pol
ską i NFD.

Na uroczystość przybyli: 
Prezydent NRu Wilhelm Piech 
oraz członkowie rządu z pre- 
nfęrem Grotewohlem a czele.

Dekoracji dokonał szef Pol
skiej Misji Dyp' matyemej 
przy rządzie NRD ambasador 

izyuoiczyks

Troska władz o obywatela, 
o jego potrzeby, szerokie sto
sowanie metody przekonywa 
nia nie oznacza, że można do
puszczać do wrogich wystą
pień przeciwko władzy ludo
wej i słusznie i^sprawiedli- 
wie karzą one i"arać będą 
wrogów Państwa Ludowego, 
wrogów robotnika 1 pracują
cego chłopa.

Wrogouiie chłopów pracujących 
sanacyjny agent Suski i kułak Jan Przystupa 
zostali ukarani za rozbijacką robotę

WARSZAWA PAP. Załogi 
wielu zakładów pracy kończą 
już realizację swego Czynu 
Październikowego.

Załoga kopalni „Czeladź” 
wypełniła swe zobowiązanie. 
Do 25 października wydobyła 
ona ponad plan 3.500 ton wę
gla. Ostatnio górnicy tej ko
palni przekraczają o około 
6 proc, dzienne plany wydo
bycia.

wykonywała 180 proc normy. 
W drugiej dekadzie systema
tycznie zwiększała ona wydaj 
ność i osiąga już od szeregu 
dni przeciętnie około 450 proc, 
normy. Brygada Michalskiego 
w ciągu 26 dni wykonała nor
mę całego kwartału.

Sukcesy włókniarzy
Do Zarządu Głównego Zw. 

Zaw. Włókniarzy napływają 
ze wszystkich ośrodków prze-

Chłopi coraz lepiej spełniają 
swoje obowiązki 

wobec Państwa Ludowego 
Powiaty Końskie i Gorlice zwolnione od m arek i odsypów 

Z meldunków napływających z całego kraju wynika, 
że chłopi coraz lepiej spełniają swój obowiązek związany z 
odstawą zboża. W dniu 27 bm. dzienny plan skupu zboża wy
konany został w 144,3 proc.
Najlepsze wyniki w odstawie 

zboża w październiku uzyskało 
dotychczas woj. krakowskie, 
które już wydatnie zbliżyło się 
do osiągnięcia 100 proc, planu 
miesięcznego. Następne-miej
sca zajmują: woj. katowickie, 
rzeszowskie i olsztyńskie. Naj 
gorzej przebiega skup w woj. 
białostockim.

Do liczby ogłoszonych iuż 31 
powiatów, które przekroczyły 
65 proc, rocznych planów sku
pu, przybyły ostatnio powiaty: 
Myślibórz (78,3 proc.), Łobez 
(71,3 proc.) i Gryfino (70 proc.) 
— w woj. szczecińskim, oraz 
Bolesławiec (71,2 proc.) i Wo
łów (70,2 proc.) — w woj. wro 
cławskim.

W woj. bydgoskim już 16 
gmin wykonało całkowicie rocz 
ny plan skupu — gmina Bar
cin w pow. Szul in w tym wo
jewództwie wykonała roczny 
plan skupu w 196 proc.

Poza już publikowanymi 3- 
ma powiatami, które w wyniku 
przekroczenia 90 proc, planu 
skupu zostały zwolnione od 
miarek i odsypów, dalsze dwa 
powiaty zwolnione zostały od 
tych świadczeń. Są to: powiat 
Końskie w woj. kieleckim, któ 
ry roczny plan wykonał w 90,2 
proc, oraz powiat Gorlice w 
woj. rzeszowskim (92,7 proc.).• • •

WARSZAWA PAP. Obok 
wzmagania tempa dostaw zie
miopłodów, ehłopi coraz bar
dzie, uświadamiają sobie ko
nieczność jak najszybszego ure 
guiowania zaległości podatko
wych. Z różnych stron kraju 
napływają meldunki o wykony

Prasa katolicka wzmoże swój udział 
w walce o pokój i Plan 6-letni 

Konferencja redaktorów pism katolickich w WKOP

WARSZAWA. PAP. — W 
dniu 26 bm. staraniem Pol
skiego Komitetu Obrońców Po 
koju odbyła się w Warszawie 
narada przedstawicieli prasy 
katolickiej, poświęcona omó
wieniu zadań wyłaniających 
się przed katolickim ruchem 
wydawniczym na obecnym eta 
pie walki o pokój. Na spotka
niu reprezentowane były 21 
katolickich periodyków.

Referat podstawowy wygło
sił pisarz Jan Dobraczyński.

Dyskusja, którą podsumował 
sekretarz PKOP Stanisław 
Trepczyński wykazała, że re
dakcje pism katolickich widzą 
konieczność wzmożenia ich

udziału w walce o pokój. Im
perialistyczna polityka amery
kańska i remilitaryzacja Nie
miec Zachodnich nakazują 
wszystkim patriotom polskim 
jeszcze ofiarniejszy wysiłek w 
pracy, by podnieść siły i obron 
ność naszej Ojczyzny. W tym 
ogólnonarodowym froncie wal 
kj o pokój i Plan 6-letni nie za 
braknie prasy katolickiej — 
stwierdzili na zjeździe redak
torzy pism katolickich.

Nieustannie wzrasta
dobrobyt ludności radzieckiej

MOSKWA PAP. — Opubiiko wane przez Centralny Urząd 
Statystyczny ZSRR wyniki wykonania planu gospodarczego 
w III kwartale br. świadczą n dalszym, nieustannym wzro
ście dobrobytu ludności radziec klej, o wzroście zdolności na
bywczej i spożycia. Szczególnie wymowny Jest wzrost prodnk 
cji artykułów żywnościowych oraz fakt nabywania przez 
ludność coraz większej ilości artykułów najwyższej Jakości.
W ciągu ub. 9 miesięcy, lud 

ność ZSRR otrzymała o 18 
proc, więcej mięsa i konserw, 
o 32 proc, więcej cukru, 1,5 ra- 
ra więcej mleka i konserw 
mlecznych niż w ciągu 9 mie
sięcy ub. roku.
Wzrostowi produkcji towarzy 

szy wzrost spożycia. W 1950 r. 
obroty detaliczne w handlu 
państwowym 1 spółdzielczym 
przekroczyły poziom przedwo
jenny w zakresie najważniej
szych artykułów spożywczych

o 30 — 40 proc. W ciągu ostat
nich 3 mieś. 1951 r. sprzedano 
ludności o 13 proc, więcej arty 
kułów żywnościowych niż w 
Ul kwartale roku 1950.

Przemysł cukierniczy pro
dukuje obecnie 12 razy 
więcej niż w nku 1913, w 
porównaniu z 194Ó r. ludność 
zakupiła w 1950 r. o 34 proc, 
więcej wyrobów cukierniczych 
a w III kwartale br. o 23 proc, 
więcej niż w III kwartale 1950 
roku,



Moralność członka partii

0 rybie tonącej na trasie Szczecin — Gdynia

do 10-dkg, a od września br. 
spadła do 3 uncji tygodniowo, 
tj, do 8 dkg. Z pozostałych 
tłuszczy otrzymują Anglicy po 
za tym 4 uncje margaryny i 
2 uncje smalcu. Łącznie, u- 
względniając, że w tygodniach 
parzystych racja margaryny 
zostaje zmniejszona do poło
wy, cały tłuszcz, którym An
glik dysponuje miesięcznie wy 
nosi 32.5 dkg. Racja sera wy
nosi obecnie tygodniowo 1,5 
uncji, tj. niecałe 4 dkg.

W „Daily Worker" czytamy: 
„Zapowiedź ministra z ostat
niej nocy wyjaśnia, że racja 
cukru dla domowej konsump 
cji będzie zachowana w wy
sokości 10 uncji tygod.“ Łatwo 
obliczyć, że całomieslęczna 
racja cukru w W. Brytanii wy 
nosi 1 kg.

Jak wygląda sytuacja na od 
cinku zaopatrzenia ludności w 
ziemniaki, które jak podaliś
my, nie są racjonowane, w:ka 
zuje notatka „Manchester 
Guardian": Kartofle były pra 
wie nie do nabycia w Man
chester. Hurtownicy nie mogli 
zaspokoić kupców detalicz
nych. ponieważ nie otrzymali 
kartofli od producentów. Na 
targu w Covent Garden po
krywano zapotrzebowanie w 
wysokości jednej trzeciej". Po 
czym następuje opis, jak to 
gospodynie zaniepokojone bie 
gną od sklepu do sklepu, by 
w końcu te szczęśliwe, z ol
brzymich ogonków, mogły o- 
trzymać 1 — 3 funtów karto
fli, tj. od 40 dkg do 1 kg 
20 dkg.

Tak przedstawia się sytua
cja żywnościowa mas brytyj
skich i na tle jej zrozumiemy 
cel audycji BBC poświęco
nych naszej sytuacji żywno
ściowej. Cóż do tego dodać? 
Chyba znane przysłowie o 
źdźble w cudzym oku i belce 
we własnym.

Ludwik Kochański

Co to jest moralność socja
listyczna? Są to zasady i nor
my postępowania, które odpo
wiadają wielkiej idei sprawied 
liwości społecznej, jaką jest 
socjalizm.

Każda klasa n.a swoją mo
ralność. Moralność burźuazji, 
to była moralność wilcza, gło
szona pod obłudna maską „wol 

. ności". Faktycznie burżuazja 
wolności tej nie dawała i nie 
mogła dać narodowi. Jaką bo
wiem wolność mógł mieć ro
botnik, który musiał sprzeda
wać kapitaliście swoją siłę ro
boczą i który groźbą bezrobo
cia bvł przykuty do klasy ka
pitalistów? Był on faktycznie 
w niewoli fabrykantów. Jaką 
wolność mógł mieć chłop, któ
ry był uzależniony od obszar
nika i spekulanta, chłop, któ
rego gospodarka rozdrabniała 
się i upadała, chłop, który dzie 
lii zapałkę na cztery części, któ 
rv żył w r.edzv i ciemnocie? 
Jaka wolność mósł mieć na
ród polski, jeżeli krajem rzą
dzili do spółki z polskimi kapi
talistami zagraniczni potentaci 
kapitału monopolistycznego? 
Jakie zasady moralne mogła 
wna.lać burżuazja. której istnie 
nie oparte było.z jednej strony 
na przywłaszczonej sobie pra
cy robotnika, z drugiej strony 
na zasadzie konkurencji, wy
pierania i przemocy nad słab
szymi nawet we własnej ka
pitalistycznej klasie?

Jaką moralność mogą repre
zentować dziś broniący tej za
sady przemocy i grauieźy. u- 
cisku i wyzysku mas pracują
cych anglo-amerykańscy im
perialiści. jeśli nie moralność 
gwałtu, mordu, okrucieństwa 
zgnilizny i przekupstwa.’ Morał 
pość taką pokazał w całej swo
jej ohydzie hitleryzm i poka
zuje dziś w- Korei jego następ
ca - agresor amerykański.

Moralność socjalistyczna, tak 
jak każda moralność, zrodzona 
je.it z przesłanek ekonomicz
nych i politycznych, jakie pa
nują w społeczeństwie. Jaki 
ustrój —- taka tworzy się mo
ralność. Zwierzęcej moralności 
kapitału monopolistycznego 
przeciwstawia proletariat swo
je prawdziwie ludzkie, szlachet 
ne zasady moralne. Są to: wia
ra w człowieka i walka o jego 
pełne wyzwolenie i rozwój.

Wszystkie piękne dążenia 
ludzkości do sprawiedliwości, 
braterstwa, miłości i prawości, 
jakie ukształtowały się w cią
gu dziejów ucieleśnia w sobie 
idea, socjalizmu i wyraziciel 
tej idei — proletariat.

Proletariat bowiem jest je
dyną w historii ludzkości kla
są. która — wyzwalając siebie 
— znosi na zawsze wszelką 
przemoc człowieka nad człowie 
kiem.

Czy znaczy to, że każdy ro
botnik i każdy chłop w naszym 
kraju postępuje już zgodnie z 
zasadami morąlności socjali
stycznej? Nie, tak nie jest. Mo
ralność. to przejaw świado
mości, a świadomość — jak u- 
czyli Lenin i Stalin — kształ
tuje się wolniej niż postępu
ją procesy przemian politycz
nych i ekonomicznych.

Świadomość socjalistyczną, a 
co za tym idzie, moralność trze 
ba nieustannie kształtować. 
O moralność socjalistyczną trze 
ba bić się w ciężkiej i trudnej 
walce klasowej z burżuazyj- 
nymi i drobnomieszczańskimi 
wpływami i przesądami, któro 
pokutują jeszcze w naszej świa

niejszej izbie we wsi i czyta 
im na głoś gazetę. W dyskusji 
wyjaśnia niezrozumiałe spra
wy, rozwija zagadnienia i pod
nosi polityczną świadomość 
chłopów. Dzięki jego pracy gro 
mada przoduje w gminie w wy 
konywaniu swoich obowiązków 
wobec Państwa.

Na tym właśnie polega mo
ralna siła samokrytyki tow. Pe 
reta, Łapy i tysięcy innych, 
wzorowych partyjniaków.

Samokrytyka — to poważny 
oręż moralny, którym może 
władać tylko rewolucyjna 
leninowska partia, nie bojąca 
się prawdy i śmiało krytyku
jąca swoje błędy, przezwycię
żająca wszelkie przeszkody, ja
kie stoją na drodze do celu.

Zdarzają się jednak smutne 
wypadki, kiedy członkowie par 
tii nie wykazują siły moral
nej. Czy można mówić na 
przykład o partyjnej moralno- 

. ści takiego tow. Józefa Kubi
cy. sekretarza gromadzkiej or
ganizacji partyjnej w Trzebo- 
rzu. pow. pyrzycki, który sam 
nie sprzedawał Państwu zbo
ża i ziemniaków, nie płacił po
datków, systematycznie upijał 
się i ulegał wrogiej propagan
dzie? Albo czy można mówić 
o partyjnej moralności tow. 
Smolarka członka spółdzielni 
produkcyjnej w .Oświnie w 
pow. stargardzkim, który dą
żył do rozbicia spółdzielni pro
dukcyjnej i kumał się z wro
giem klasowym. Rzecz jasna, 
że tacy Indzie nie mogą repre
zentować partii, niegodziwie 
nadużywają oni imienia partii 
i plamią je. Ich usunięcie z sze
regów partyjnych przyczyniło 
się do podniesienia autoryte
tu partii, umocniło zaufanie do 
partii. Takich ludzi w dalszym 
ciągu będziemy usuwać z par
tii. Do partii natomiast przyjdą 
ludzie nowi, ludzie zdrowi mo
ralnie, tacy, którzy nie poża
łują sił. energii i serca dla 
wielkiej sprawy.

„Nasza partia jest organiz
mem żywym — uczy towarzysz 
Stalin. — Jak w każdym orga
nizmie dokonywa się w niej 
przemiana materii. To co stare, 
przeżyte — odpada, to co no
we, rosnące — żyje i rozwija 
się". (Stalin, tom X, str. 367).

E. LIDZKA

ną na miesiące zimowe. Prawi 
cowe kierownictwo Labour Par 
ty podwyższyło rację mięsną 
na czas wyborów, aby kupie 
głosy wyborców. Co będzie póź
niej, to już nieważne. Jeżeli 
uzmysłowimy sobie, że ta naj
większa w ostatnich dziesięciu 
latach racja mięsna wynosi 80 
dkg tygodniowo, to będziemy 
mieli jasny obraz, jak wygląda 
„prosperity” brytyjska na tym 
odcinku.

Nie inaczej ma się sprawa 
z racją bekonu. Należy przy
pomnieć. że bekon z jajkiem 
to narodowa potrawa Angli
ka, który nie wyobrażał sobie 
dawniej, że jego codzienny 
breakfest (śniadanie) może być 
pozbawiony bekonu z jajkiem. 
Obecnie, jak czytamy, racja 
bekonu ma być zredukowana 
o 25 proc., tj. z 4 uncji tygod
niowo na 3 uncje. 1 uncja od
powiada naszym 27,3 grama, 
a więc cała racja tygodniowa 
bekonu wynosi niespełna 82 
gramy tygodniowo. Jeżeli wy
jawimy czytelnikowi, że racja 
tygodniowa jaj wynosi jedno 
jajko, to łatwo zrozumiemy, 
że Anglik może tylko w nie
dzielę pozwolić sobie na swo
je tradycyjne śniadanie.

Jak przedstawia się sprawa 
z zaopatrzeniem ludności w 
tłuszcze wyjaśnia „Daily 
Telegraph" z dnia 30. 8. br. 
„Dostawa masła z zamorskich 
źródeł i z produkcji krajowej 
przynosi w tym sezonie roz
czarowanie. Odpowiednie re
dukcje masła będą dokonane 
dla zakładów żywnościo
wych." Jaka to była racja?

W r. 1940, po wprowadze
niu kartek żywnościowych, ra 
cja masła wynosiła 4 uncje, 
tj. 10,3 dkg tygodniowo. XV ro 
ku 1947 spadła ona do poło
wy, w r. 1949 podniosła się 
znowu do 10 dkg tygodniowo, 
w r. 1950 podniosła się do 13,5 
dkg, w r. 1951 spadłą znowu

wa mas pracujących XV. Bry
tanii, Zacznijmy od mięsa.

XX' londyńskim tygodniku 
„Economist” z lutego 1951 r. 
czytamy ,Jutro brytyjska ra
cja mięsa spadnie do 8 pensów 
tygodniowo (1 szyling — 12 
pensów) dla dorosłej osoby, co 
dla wielu rodzin oznacza jed 
no danie na tydzień”. (Racje te 
gulowane są ceną, a nie wagą 
— przyp. red.)

Szwajcarska gazeta burżua- 
zyjna „Neuc Zuricher Zeitung” 
stwierdza: „Racja mięsna w 
Anglii spadła obecnie do naj
niższego poziomu. XVśród ludno 
ści z tego powodu gotuje się bu 
rza rozgoryczenia. Minister wy 
żywienia XVebb zapowiedział w 
Izbie Gmin, że wobec pogorszę 
nia się dostaw mięsa, racja z 
10 pensów spada na 8. Przed 
grudniem wynosiła ona półtora 
szylinga...

Z tych 10 pensów musi się 
wydać 2 pensy na kupno mięsa z 
puszki, tak że na mięso świeże 
pozosta.ie tylko 8 pensów tygod 
niowo. Obecna racja odpowia
da. jeżeli chodzi o wagę, ćwier
ci funta mięsa II lub TII ga
tunku. (Należy wyiaśnić, że 
ćwierć funta angielskiego odpo 
wiada 10 deka naszej wagi.)

Specjalny korespondent amo 
rykańskiego „New York Ti
mes” uzupełnia ten obraz, pi- 
sząc: „Podczas gdy dawniej go 
spodyni domowa mogła przygo 
tować dwie potrawy miesne z 
tygodniowej racji, to- obecnie 
będzie jej trudno wykroić wię
cej niż jedno danie na tydzień”.

Obecna racja (2 szylingi), 
którą labourzystowski minister 
żywności XVebb łaskawie ura
czył ludność, jest najwyższą od 
czasów wojny. Tajemnicę 
zwiększonej racji od 9 wrześ
nia br. odkrywa „Daily Tele
graph”, który stwierdza, iż mi 
nister XVebb przeznaczył na 
nią reierwę mięsny przewidzia

Przez kilka dni W ubiegłym 
tygodniu przy nabrzeżu wy
ładunkowym „Dalmoru" na 
Łasztowni stały dwa statki po 
ł wów dalekomorskich: ,,O- 
RION" i „SATURN1A". Ten 
kilkudniowy postój przy na 
brzeżu wyładunkowym, w o- 
kresic kiedy na południowych 
łowiskach Morza Północnego 
toczy się uporczywa walka o 
każdy kilogram śledzia, kiedy 
nasze trawlery starają się zło 
wie jak najwięcej i jak naj
szybciej przybyć do kraju — 
wydaje się co najmniej dzaw- 
ny.

Jakaż to przyczyna spowo
dowała tak długi postój dwóch 
jednostek, kiedy wiadomo, że 
sama operacja wyładunkowa 
i krótki przegląd porejsowy 
oraz odprawa graniczno - 
celna nie powinna trwać dłu
żej niż 36 godzin?

Otóż zaznajomienie się z 
tą przyczyną rzuca ciekawe 
światło na stosowaną przez 
„Palmor" organizację poło
wów, oraz na jego niezbyt wy 
dajc się głęboką troskę o ”'y 
konywanie planów. Otóż ,SA 
TURNIA" po wyładunku mia 
la zaraz wyjść na morze, ale 
zabrakło jej dwóch członków 
załogi, w tym jednego mecha

»Raj« żywnościowy w W. Brytanii

Z pobytu Wilhelma Piecka w Pradze czeskiej.

domości, a zwłaszcza w świa
domości zacofanych warstw 
klasy robotniczej i pracującego 
chłopstwa oraz części inteli
gencji.

Do kształtowania socjalistycz 
nej moralności powołany jest 
właśnie przodujący oddział 
klasy robotniczej — nasza 
partia. Partia jest bowiem „ro
zumem,, honorem i sumieniem 
klasy robotniczej". (Bierut).

Partia składa się przecież z 
ludzi. I na każdego członka 
partii patrzą się bezpartyjni 
jako na uosobienie tego rozu
mu. tego honoru, tego sumie
nia. Członek partii musi być 
wzorem rewolucjonisty, nieu
straszonego bojownika o spra
wę socjalizmu.'musi mieć po
czucie sprawiedliwości, wyczu
loną wrażliwość na krzywdę 
ludzką. Musi bvć prawym i ucz 
ciwym człowiekiem, biiącym 
się na każdym kroku o praw
dę. Musi kobhać ludzi, postępo
wać nienagannie w życiu pry
watnym, być wzorem męża 
i ojca. Będąc * człowiekiem 
■wrażliwego serca musi być 
jednocześnie człowiekiem wiel
kiej nienawiści klasowej, 
która czyni go twar
dym i nieprzejednanym wo
bec wroga, wobec nosiciela kaź 
dej złośliwej plotki, wobec opor 
tunisty. Członek partii, to czło
wiek zasad partyjnych, od któ
rych nie odstępuje, i w obronie 
których gotów jest walczyć na 
śmierć i życie.

XVielka idea rodzi wielką e- 
nergię — uczy towarzysz 
Stalin. Jeśli jesteś członkiem 
partii, musisz codziennie kdn- 
trolować się, czy twoja ener
gia dorównuje wielkiej idei, 
której służysz, czy wszystko, 
co było w twoich siłach, zro
biłeś dziś dla partii, dla na
rodu, dla socjalizmu. Musisz 
sobie zdać sprawę; czy jesteś 
dobrym patriotą, to znaczy czy 
dobrze dziś pracowałeś w fa
bryce, w hucie,, w polu, czy w 
biurze. Czy swoją agitacją przy 
śpieszyłeś wykonanie zadań 
produkcyjnych swego zakładu 
pracy. Czy przyczyniłeś się do
statecznie do wyrobienia w so
bie i w innych socjalistyczne
go stosunku do pracy, do mie
nia państwowego, do maszyn. 
Czy wywiązujesz się uczciwie 
z obowiązków wobec Państwa. 
Czy byłeś dosyć czujnym i czy 
dostatecznie bojowo reagowa
łeś na szkodliwą wypowiedź w

rodzaju: „co mnie obchodzi
wasza industrializacja, jak nie 
można się najeść", czy pomaga 
łeś ujawnić 1 zdemaskować 
WRN-owskie „teoryjki" o 
wstrzymaniu tempa naszego u- 
przemysłowienia. Jeśli jesteś 
rolnikiem, pomyśl czy dosyć 
zboża i ziemniaków dostarczy
łeś Państwu. Czy nie powinie
neś sam więcej sprzedać, by 
słowa twoje odpowiadały czy
nom. Pomyśl także, czy po
mogłeś biednemu chłopu w je
go walce ze spekulantem, czy 
nie stchórzyłeś czasem przed 
podszeptem kułackim, za któ
rym poszedł średniorolny chłop 
z twojej gromady.

Każdy dobry towarzysz po
winien zdać sobie sprawę z te 
go czy zawsze postępuje zgod 
nie z etyką proletariacką.

Czy tak myślą ludzie naszej 
partii? Tak, większość tak 
właśnie myśli. Tak właśnie 
myśli np. tow. Jan Peret, ro
botnik z nabrzeża „Starówka" 
w porcie szczecińskim, dobry 
pracownik i partyjniak, cieszą
cy się zaufaniem załogi na
brzeża. Stwierdza on między 
innymi:

— Zastanawiałem się nad 
tym. czy jako członek partii da 
ję ze siebie rzeczywiście wszyst 
ko dla naszego Planu 6-letnie- 
go. dla naszej Polski Ludowej... 
Czy wystarcza, że dobrze pra
cuję w porcie, skoro mam moż
ność spotykania się z chłopami 
i prowadzenie wśród nich pra
cy uświadamiającej?

Zadając sobie te pytania zro
zumiał, że ma przed sobą zada
nia większe i poważniejsze piź 
dotychczas i że może tym za
daniom podołać. Tow. Peret 
nie ograniczył się do rozmy
ślań, wyciągnął z tego wnioski. 
I dlatego nie założył rąk, a za
brał się do demaskowania ku
łackiej plotki i wyjaśniania 
chłopom polityki naszej partii, 
charakteru naszych trudności, 
obowiązku chłopa wobec klasy 
robotniczej i Państwa. Dzięki 
tej swojej postawie przyczynił 
się tow. peret do umocnienia 
spółdzielni produkcyjnej w Nie 
borowie, pow .pyrzycki.

Znają chłopi gromady Miel
no traktorzystę z POM w Li
niach, tow. Łapę, który co 
dziCń zbiera ich w najobszer-

Szczekaczki z BBC pośw:ęca- 
ją’ostatnio dużo miejsca na pod 
kneślanie naszych trudności na 
rynku żywnościowym. XVynaję 
ty z emigracyjnego podwórka 
propagandysta radiowy rozdz:e 
ra szaty i leje łzy krokodylo 
nad dolą „rodaków z Polski”.

Słuchając tych słów może 
ktoś pomyśleć, co to za raj mu 
si panować na tej wyspie bry
tyjskiej. Ile to bekonów, jajek 
i befsztyków zjad-i „szczęśli
wy” mieszkaniec XV. Brytanii. 
Ile to masła, smalcu itd. ma do 
swej dyspozycji angielska go
spodyni domowa w przyrządza 
niu pokarmęw dla swej rodzi 
ny.

A jak wyglądają fakty?
Od roku 1940, gdy w czasie 

wojny wprowadzono system ra- 
cjonowania wszystkich podsta
wowych artykułów spożyw 
czych i kartki żywnościowe, nic 
się dotychczas w XV.Brytanii nie 
zmieniło, jedynie chleb nie jest 
racjonowany. Mięso, bekon, 
wszystkie tłuszcze ser, jaja, cu 
kier, herbata, dżem można na 
być tylko na kartki żywnościo 
we. Artykuły zracjonowane nie 
znajdują się w obrocie na wol 
nym rynku i nawet za znacz
nie wyższe ceny nie można tych 
artykułów nabyć, chyba na 
czarnym rynku, oczywiście po 
cenach astronomicznych, ni
czym nie regulowanych.

Nic się więc nie zmieniło w 
wojennym systemie aprowiza
cji XV. Brytanii, a wysokość wo 
jennych racji żywnościowych 
nie tylko nie zwiększyła się, 
lecz często ulega zmniejszaniu, 
przy znacznej równocześnie 
zwyżce cen.

XVystarczy przejrzeć prasę 
angielską z ostatnich miesięcy, 
by stwierdzić, jakie to racje 
żywnościowe zapewnia ludności 
rząd brytyjski, jak przed
stawia si« sytuacją żywnościo

nika. ponieważ poprzedni zmif 
sterowali się. „ORION" nato- 
miast miał niewielką awarią 
przy... cumowaniu.

Zajmijmy się sprawą pierw* 
szą — brakiem załogi na 
„SATUR NI". Otóż „Dalmor", 
który od ubiegłego roku eks
ploatuje nabrzeża na I.asztow 
ni i na Oku. „Dalmor", który 
od lipca zaczął eksploatację 
bazy w Świnoujściu dotych
czas jeszcze niestety nie po
siada w Szczecinie swego bid 
ra załogowego, ani rezerwy ry 
baków. Po dwóch członków za 
logi na powyższy trawler mu 
siano — tak właśnie prakty
kowano to zawsze dotąd —• 
telefonować do Gdyni. Gdyń- 
skie biuro załogowe w wy« 
padku „SATURNI" odpowie
działo. że rezerwy nie posia
da. a tym bardziej mechani
ka.

Poważne niedociągnięcia 
„Dalmoru" w dziedzinie szko
lenia kadr rybaków daleko
morskich już nieraz zaważy
ły na niewykonywaniu pla- 
nów rejsowych i okresowych. 
Niemniej kilkakrotne do 
świadczenia powinny coś w* 
„Dalmorze", w ustosunkowa
niu się jego kierownictwa do 
sprawy wykonania planu zmie 
nić. Tymczasem jak widać w 
przykładu „SATURNI" nia 
zmieniło się ani na jotę. Traw 
ler. który mógł być już daw
no na łowisku i zdobywać ry- 
bę, z powodu niedbalstwa kin 
rownictwa „Dalmoru" staf 
kilka dni przy nabrzeżu, tra
cąc tony śledzia.

Sprawa „Oriona" wymaga 
krótszego komentarza. Wypa
dek awarii przy dobijaniu do 
nabrzeża jest rzadkim w prak 
tyce portowej, szczególnie w 
Szczecinie, gdzie istnieje i o- 
świetlenie i sprawny pilotaż. 
Należy ten wypadek zaliczyć 
na karb niedbalstwa załogi 2 
na karb mało sprężystego kie 
rownictwa ekspozytury ..Dal
moru" w Szczecinie, która nie 
notrafiła skutków awarii szyb 
ko usunąć.

Jednym słowem z obydwu 
faktów należy wyciągnąć wnlo 
sek następu łacy: gdyńskie kle 
rownictwa „Dalmoru" niewie
le czyni, aby w rzeczywistości 
zamienić swe zamierzenia prze 
niesienia się do Świnoujścia i 
kierowania większej liczby 
statków na tamtejszą, właści
wą bazę połowów dalekomor 
skich. Jest nie do pomyślenia, 
fakt, aby ekspozytura szcze
cińska odgrywała rolę przy- 
czepki do baz „dalmorskicb", 
nie posiadając ani planu o- 
peratywnego ani biura zało
gowego. Jest n’e do pomyśle
nia również fakt, aby i w Swi 
noujściu stał trawler oczeku
jąc na rezerwę dotąd, aż Gdy 
nia przyśle rybaka.’

Centralny Zarząd Rybo
łówstwa Morskiego, a w szcze
gólności jego kierownictwo 
eksploatacyjne, w żadnym wy 
padku nie powinno się zgo
dzić, aby niedopuszczalne prak 
tyki „Dalmoru" powodowały 
tonięcie ryb na trasie Szcze
cin — Gdynia. Powyższy wy
padek powinien posłużyć 
CZRM jako jeszcze jeden a 
czynników przyśpieszających 
pełne zorganizowanie służby 
eksploatacyjnej „Dalmoru" na 
bazie w Świnoujściu, właści
we zorganizowanie obsługi 
statków oraz uruchomienia 
biura załogowego w Świnouj
ściu. (b>

Niedopuszczalne 
praktyki »DALMORU«



Stary i nowy podatek
Władysława Sobały

WIELKIE BfDOinr SOCJAłJTMTT

Na terenie huty ..1 Maja" w Gliwicach budowana Jest 
obecnie nowa prasownia.

Na zdjęciu: Szymon Zając, Stanisław Babel i Rudolf 
Frydrych — dekarze z brygady Stanisława Krzyżaka, 
osiągi"'cc j 280 proc, normy, podczas pokrywania dachu 
nowej prasowni. 

Zmieniło się życ'e Władysła 
wa Sobały. Mówi on o tym po
woli i z przejęciem.

— Ziemi, to mi Państwo dało 
aż 9 hektarów. Otrzymałem 
piękny, murowany dom. Pań
stwo pożyczyło mi na pierwsze 
siewy żyta. owsa i ziemniaków 
selekcyjnych. W naszej groma 
dzie mamy izbę porodową, bi
bliotekę, światło elektryczne, 
sklep... syn i córka pracują w 
mieście. Syn w fabryce zega
rów, -córka w odzieżowej.

— Gdziem ja kiedy myślał 
o czymś podobnym. W Dziecz- 
kowie, w wieluńskim, we wsi, 
w której przed wojną mieszka
łem, myślało się tylko o tym, 
aby chleba dzieciom nie brakło, 
bo głód często zaglądał do na
szych chat. Jeździli ludz*e na 
Saksy, do Francji, za Chlebem. 
Pojechał z naszej wsi Wesoły. 
Zatoń, Wydmuch | inni. W 
Polsce nie było dla nas nracy > 
chleba. Zdychałeś człowieku . z 
głodu, a podatek ogromny mus’a 
łeś płaci?. Twoje dzieci chodzi 
ły obdarte, a tyś harował u bo 
gaczy, żeby na podatek nie za 
brakło. Jeść nie miałeś co, ale 
nie spałeś po nocach, bo cię tra 
pił lek. że przyjdzie komornis 
i zabierze ci ostatnią krowę. 
Dawałoś nieniądze 1 już ich wię 
cej nie widziałeś. Ginęły ja1- w 
studni. Kto tam z panów, któ-

„Radio Nowogard”

Dnia 30 października Krześ 
nica Nowa zorganizowała zbio 
rową odstawę ziemniaków.

—To już nasza ostatnia 
odstawa, z ziemniakami je
steśmy na 100 procent — mó
wi z zadowoleniem sekretarz 
podstawowej organizacji par 
tyjnej tow. Michał Skwarek.

— Jeszcze tylko paru gospo
darzy odwiezie resztę zboża, 
trzech czy czterech wpłaci po 
datek i gromada będzie mia
ła wykonane w'zvstkie obo
wiązki wobec Państwa. Wy
pełnimy w terminie zobowią 
zanie, które podjęliśmy na 
niedzielnym zebraniu. Teraz 
gdy już zwalczyliśmy wrogie 
wpływy — praca idzie do
brze....

A niedawno jeszcze w Krześ 
nicy Nowej praca szła bardzo 
źle. Kułak Piotr Syńkow 
wraz z grupą swych kumot
rów i znajomych, jak Fieszer 
czy Czernecki, opanowali swy 
mi wpływami całą wieś. Od 
nich to szły na całą gromadę 
najprzeróżniejsze namowy i 
DlAtki. Oni notrafili rozbić 
wiosna dążenia pewnei grupy 
gospodarzy, pragnących zało 
żyć spółdzielnię produkcyjną 
Gdy ukazał się dekret o pla
nowym skupie ziemniaków 
klika kułacka rozpoczęła za
ciekłą walkę o rozbicie ak
cji planowego skupu. Piotr 
Syńkow korzystając z tego, że 
został powołany do komisji 
gromadzkiej. wyznaczającej 
gospodarzom plan skupu, wy
stępował lako rzekomy obroń 
ca „pokrzywdzonych" chło
pów, twierdząc, że plan ten 
iest za wysoki i nikt nie jest 
w stanie go wypełnić. Nawo
ływał otwarcie do nicodsta- 
wiania ziemniaków, twier
dząc, że on sam już w po 
przednim roku ukrył zboże 
przeznaczone dla Państwa 
i u’z’o mu to całkiem bez
karnie. Wystąpieniami tymi 
rozbił Syńkow dwukrotnie ze 
brania gromadzkie, na któ
rych miano przyjąć plan slrj 
pa ziemniaków, W rozbiciu

rzy siedzieli w rządzie myślał 
o tym, aby elektryczność we 
ws: założyć, drogę naprawić, 
aby się nie tonęło w błocie po 
kolana, który tam chłop i ma
rzył o tym. aby mleć w swoiej 
wsi bibliotekę lub izbę porodo
wą.

— A teraz? Zapłaciłem poda 
tek, nie wiele, i łatwo mi to 
przyszło, a wiem, że to tak, 
jakbym do swojej kieszeń; go 
wpłacił. Nie-budowało się u nas 
przed wojną, a teraz się budu
je. Nasz rząd za te nasze pie
niądze buduje nówe fabryki, 
któro będą produkować towa
ry dla wsi, za te nieniądze sta
wia się nowe szkoły, w któ
rych uczyć sie będą chłonskie 
dz!eci, za nie otwiera sie nowe 
biblioteki. elektryfikuje się 
wsie, buduje nowe szpitale, za 
te pieniądze kształci się leka
rzy i inżynierów.

Sobała ożywia sie jeszcze bar 
dzieł. Znalazł najlepszy przy
kład.

— Widzicie, ia mvślę, że to 
jest tak. Nam chłopom notrżeb 
na i huta, żeby można było ro 
bić norzedzm rolnicze, i fabry 
ka włókiennicza, ż^by wyrabiać 
metzyieły. 1 bryki nawozów, 
j Szt-oły i biblioteki. Gdybym 
ja. F^eła. sam ehHeł wysta 
wić fabrykę nawozów — rie 
dałbrm rady. A jak m” wszys
cy, chłoni z całego kra<u, wpła 
camr Państwu podatek od pa 
szych gospodarstw, to Państwo 
budu’" z« te uzbierane sumy 
fabryki. Bo Po’ska to dziś na 
sz« wsnćlpe. robotnicze i chłop 
ski" gospodarstwo.

Kiedyś, gdy Sobała będzie 
miał możność zwiedzenia No
wej Huty, na pewno przypom
ni sobie te rozmowę. Patrząc 
na wsnąniałe dzieło po^kiego 
robotnika unrzytomni sobie raz 
jeszcze, że i on wniósł w nie 
swój skromny wkład. (j. b.)

Chwilę zastanawiał się, przy 
pąminał sobie jak eś sprawy, 
coś po cichu obliczał, wreszcie 
wolno, z na-''”*,“m powiedział: 

Dawniej, to ja rządowi 
rnusiałem tylko dawać i dawać 
A teraz to jest tak, że już od 
kilku lat ciągle ja od rządu o- 
trrymuję... • ♦ •

Władysław Sobała, średnio
rolny chłop z gromady Żarno
wo, w powiecie kamieńskim 
kiótko skwitował rzucone py
tanie.

— Jak wywiązałem się z po 
datków? Zapłaciłem wszystkie, 
eo do grosza. Dziś, to nie jest 
żadna sprawa.

Nie miał jednak racji Soba
ła. Przekonał się o tym, gdy pa 
dło kilka nazwisk żarnowskich 
chłopów, którzy nie zapłacili 
jeązęze swoich podatków.

—- A dlaczego oni nie zapla- 
olli? M*że podatki są za wyso 
We, może przerastają możliwo 
ści cMome?

$oba!a oburzył się.
Za wysokie? Tak, nieje

den we wsi tak mówi. Ale czy 
te prawda? Czy on! pamiętają 
jak to przed wojną było?

I Jebała zaczął mówić o tym, 
jak to było przed wojną z nim 
samym j z podatkiem. Przed 
wojną miał 1 ha ziemi. Wszyst 
kich podatków płacił rocznic 
około *00 zł.

Notatnik agitatora wiejskiego

Jak się chłopu kalkulowały 
nawozy sztuczne dawniej 
a jak kalkulują się dzisiaj

Obecnie, kiedy odbywają się na wsi tak wążne akcje. 
Jak skup zboża i kartofli, warto jest przypomnieć 
różnym malkontentom, Jak ceny otrzymywane przez chło 
pów za te produkty kalkulują się dzisiaj w porównaniu 
z cenami na jeden z najważniejszych surowców rolnic
twa — nawozy sztuczne.

W roku 1937—38 ceny za produkty rolne były nastę
pujące: pszenica za 100 kg — 28 zł., żyto za 1C0 kg — 
20 zł., ziemniaki za 10 q — 40 zł.

W tymże roku ceny na nawozy sztuczne za 100 kg 
były następujące: azotnlak— 30 zł., superfosfat 16 proc. 

— 22 zł., sól potasowa 4o proc. — 16 zł.
Obecne ceny tych produktów w skupie są następu

jące: pszenica za 100 kg — 90 zł., żyto za 100 kg — 61 zł., 
ziemniaki za 10 q. — 190 zł.

Ceny zaś nawozów sztucznych w detalu za 100 kg 
wynoszą: azotniak — 50 zł., superfosfat — 30 zł., sól po
tasowa 40 proc. — 30 zł. Przy porównaniu cen produktów 
i nawozów z roku 1937—38 z cenami dzisiejszymi otrzy
mamy następujące dane.

Za jeden kwintal pszenicy mógł chłop kupić w roku 
1937/38 azotnlaku — 85 kg., dzisiaj — 180 kg., sirperfosfa 
tu 120 kg., dzisiaj 300 kg., soli potasowej 160 kg .dzisiaj 
300 kg.

Za jeden kwintal żyta mógł chłop kupić dawniej: 
azotniaku 70 kg. dzisiaj 120 kg, sunerfosfatu 90 kg, dzi
siaj 205 kg, soli potasowej 125 kg, dzisiaj 205 kg.

Za 10 kwintali ziemniaków mógł Chłop kupić daw
niej azotniaku 130 kg, dzisiaj 380 kg„ sunerfosfatu 180 kg., 
dzisiaj 630 kg, soli potasowej 250 kg., dzisiaj 630 kg.

Na kupno normalnej dawki nawozów sztucznych pod 
pszenicę (100 kg azotniaku. 200 kg superfosfatu i 100 kg 
soli potasował) musiał chłop dawniej sprzedać 350 kg 
pszenicy. Dzisiaj na tę samą dawkę sprzeda tylko 140 kg 
pszenicy.

Przy życie na tę samą ilość nawozów musiał sprze
dać dawniej 450 kg żyta, dzisiaj wystarczy mu sprzedać 
230 kg.

Przy ziemniakach na powyższą dawkę musiał daw 
niej chłop sprzedać 23 kwintale ziemniaków. Obecnie zaś 
wystarczy mu sprzedać 7 kwintali.

W ten sposób Państwo Ludowe, realizując w intere
sie pracującej wsi słuszna politykę gospodarczą, wyzna 
czając stałe ceny na produkty rolne, oszczędza chłopu 
przy stosowaniu nawozów sztucznych na każdym hekta
rze przeszło 2 kwintale zboża lub 15 kwintali ziemnia
ków, a więc te właśnie kwintale, które dawniej chłopu 
zabierały monopole kapitalistyczne.

Pismo
U tru)ały pokój,
o demokracja ludouja! 

uHazitJftfi "stę u> i fi 
walrzg o pokój i postęp

— Tu mówi Nowogard, na
da Jemy wiadomości lokalne.

Z głośnika płyną skoczne 
dźwięki ludowej melodii, a po 
chwili wiadomości o przo
dujących rolnikach pcwjątu 
nowogardzkiego, którzy su
miennie wywiązują się ze 
swoich chłopskich obowiąz
ków wobec Państwa.

Co wieczór o godzinie 18.20 
nadawana jest specjalna au- 
dvcja lokalna z Nowogardu; 
Ale na jakiej fali można usły
szeć radio Nowogard? Otóż 
audycje nowogardzkie są au
dytami radiowęzła, który swo 
im zasięgiem obejmuje 3 gmi 
ny, 16 wsi 1 1110 głośników. 
Audycje radiowęzła nowo
gardzkiego zwykle słuchane 
są przez chłopów z ogromnym 
zainteresowaniem i chłopi dba 
ją, aby w porze audycji nowo 
gardrklej głośniki były włą
czone.

— Ciekawe, kto tam dzi- 
si»i wyjrw z g’cśnika — po- 
w'«dają słuchacze.

A a gtośn’ka wyirzv cza
sem oporny kułak, który nie 
wypełnia 1 nie chce wynełniać 
sWo'ch obowiązków. , Zostaje 
on słusznie nsoiętnówanw i 
potępiony. Częściej natomiast 
pbrna słowa o oeła śnięci ach 
którejś z gromad, mowa jest 
o przodujących ch'opr.ch, po 
kazanl zestają chłopi - pa- 
tr’oci. którzy nigdv nie szczę
dzą trudu, by jak najszyb
ciej. by jak najlepiej wywią
zać się z obowiązku wobec 
Obczyzny.

Wielu chłopów z pewnym 
niepokojem spog’ąda na głoś
nik w porze audycji. Czekają 
r. nadzieją, że tym razem uj- 
d#‘e lm może „na sucho", a 
jutro, pojutrze to już na pew
no — wykona ią swoje obo
wiązki. A wielu znów chło-

— Sto złotych, sto złotych — 
pewtarza Sobała. Nigdy nie mo 
głem uciułać grosza, aby je 
spłacić. Nie wystarczało na nic 
całego mojego urodzaju. Cho
dziło się pracować u kułaków, 
aby zarobić na podatek. A te
raz? Teraz Sobała płaci rocznie 
1200 zł.

— Wystarczy jedną świnię 
sprzedać, abv uregulować po
datek. — A Sobała na 1952 rok 
właśnie 5 świń zakontraktował. 
A ”lo”y, zboże, ziemniaki, drób, 
nabiał...

— Przecież jeszcze dziś czło 
wiekowi by w oczach stają, k’e 
dv sobie to przypomni. — Jak 
lredak nie zapłacił na czas po 
datku, to przychodził komor
nik i jedyną krowinę, jedyną 
żywicielkę dużej rodźmy zabie
rał. A bogacze zbijali maiatki. 
Ja piaciłem z 1 hektara 100 zł., 
a mćj sąsiad, który posiadał o 
razy więcej ziemi niż ja, pła 
cił tylko $00 zł. Im większa 
kto miał gospodarstwo, tym 
mniejsze podatki nłar:ł. Czy 
to była sprawiedliwość?

— Rząd nrzedwoienny zdżie 
rał z nas. ile się tylko dało. 
Panowie bawili sie za granicą, 
kupowali sobie limuzyny, a 
chłop przymierał głodem i cho
dź’! obdarty. To n;e nasz rząd 
był. To nie naszemu rządowi po 
datki płaciliśmy. Nie dla nas 
szły tc pieniądze.

pów czeka, czy 1 ich praca 
zastanie doceniona i czy bę
dzie mowa również i o ich 
osiągnięciach.

Przyznać trzeba, że nie za
wsze uda się redaktorowi au
dycji „wyłowić" tych, którym 
należy przypomnieć o ich obo 
wiązkach i tych, których na
leży postawić na wzór innym.

Wiadomości lokalne opraco 
wuje stawiający pewnie swe 
pierwsze kroki na terenie ra
diofonii — Edward Szczepa
nik — do niedawna pracow
nik Dyrekcji Poczt 1 Telegra
fów w Szczecinie. Uwija się 
on pracowicie po wsiach, zbie 
ra informacje od ludzi i z mel 
dunków, napływających do 
Prezydium PRN w Nowogar
dzie.

— Trzeba często wiele wy
siłku włożyć, aby zdobyć in
formacje, niezbędne do au
dycji — mówi Szczepanik — 
I co najważniejsze, aby te in
formacje sprawdzić, aby au
dycje nip zawierały błędów, 
aby słuchaczy radia nie wpro 
wadzały w błąd, dawały im 
natomiast właściwą ocenę o- 
siągnięć i wskazywały opie
szałych i należycie piętnowa
ły tych, którzy złośliwie u- 
chylają się od wypełniania 
obowiązków.

Edward Szczepanik pracuje 
z pełnym zapałem i entuzjaz
mem, pragnąc by jego audy
cje wzmacniały jeszcze bar
dziej sojusz robotniczo - 
chłopski, by przekonywały 
tych, którzy nie rozumieją 
swych obowiązków, by wska 
zywaly na żywych, bliskich 
konkretnych przykładach 
słuszną i właściwą drogę dzia 
łania. Praca ta jest niełatwa, 
bo Szczepanik nie ma właści
wej pomocy. Kierownik ra
diowęzła w Nowogardzie, ob

Paszkiewicz, nie zdaje sobie 
sprawy ze znaczenia pracy ra 
diowęzła w obecnym okresie 
i lekceważąc swoje obowiąz
ki często jest nieobecny, a z 
zasady nie pokazuje się w ra 
diowężle w porze nadawania 
audycji.

Ofiarnym pracownikiem ra 
diowęzła jest tow. Bąk — dy
żurny mechanik radiowęzła. 
Czy to w instalacjach linii i 
głośników, czy to w samej a- 
paraturze radiowęzła — wszy 
stko „musi grać" — musi sta
le znajdować się w jak naj
lepszym porządku. W pracy 
radiowęzła nie może zdarzyć 
się nawet minuta przerwy z 
powodów technicznych. I tow. 
Bąk dobrze troszczy się o 
instalację i aparaturę.

—- Lubię tę robotę — mówi 
— Czyżbym przed wojną mógł 
kiedykolwiek marzyć o takiej 
pracy. Jako syn sezonowego 
robotnika, u którego w domu 
często, gęsto gościła bieda, 
musiałem iść za młodu do 
pracy. Na naukę nie było wca 
le czant. Dziś Polska Ludowa 
pozwoliła mi skończyć kurs 
zawodowy i pracować w za
wodzie. który mi odpowiada, 
interesuje. Dlatego staram się 
wypełnić mój robotniczy obo
wiązek jak najlepiej. Chcę tak 
wypełniać swój obowiązek, 
aby wstydu nie przynieść kia 
sie robotniczej i naszej par
tii. • « •

Słowa prawdy i zachęty mu 
szą dotrzeć na wieś i docie
rają przez prasę, radio, kino, 
przez odczyty i pogadanki or 
ganizowane na terenie nasze
go województwa. Niepoślednią 
rolę w akcji podnoszeni* świa 
domoścl politycznej chłopów 
małą tutaj audycie lokalne w 
radiowęzłach. Trudne i odpo
wiedzialne zadanie mają re
daktorzy audycji lokalnych w 
radiowęzłach.

W pracv swej winni oni o- 
trzymwwać pełną pomoc władz 
nartyInych, komitetów powla 
♦owych i gminnych oraz po
moc władz terenowych A wy 
dale się. że opieka ta i po
moc n'estety w wielu nowia- 
♦ach nie jest dostateczna. 
Trzeba to jak najszybciej 
zmienić. Redaktor audvcii lo
kalnej winien być leniej in
formowany o wszystkich wy
darzeniach. godnych ąamieśz 
rżenia w wiadomościach lokal 
nych. Trzeba mu dać moż
ność poruszenia się po wsiach, 
''•łatwiaiac mu komunllc-cię 
Wreszcie Komitety Pawia* > 
we winny wniknąć w pracę re 
dakcviną radiowęzła i pomóc 

r-a 
diowęzła będą mogły jeszcze 
'epiej wy^-^irć swe zadania, 
niż dotychczas,

K Z.

tych zebrań pomogli mu dziel 
nie jego wspólnicy Fieszer i 
inni, rozpoczynając na zebra
niu awantury i powtarzając 
wrosie plotki.

Ale tym razem — jak wia
domo wroga robota nie usżła 
Syńkowowl bezkarnie. Spra
wiedliwość ludowa wymierzy 
ła mu zasłużoną karę. Syń
kow skazany został na 18 mie 
sięcy wiezienia i Krześmca 
Nowa jak gdyby odżyła. Ku
motrzy Syńkowa stulili uszy. 
Następne, trzecie z kolei, ze
branie gomadzkie odbyło się 
w spokoju i porządku. Plan 
skupu ziemniaków został 
przez wszystkich przyjęty. 
Rozpoczęła się teraz walka o 
terminową realizację tego pła 
nu. Trzeba było uświadomić 
i przekonać tych, którzy do
tychczas ulegali wrogim pod
szeptom kułaków. Stanęła do 
tego organizacja partyjna. 
Członkowie partii zrozumieli, 
że muszą być przykładem wzo 
rowego wywiązywania się ze 
wszystkich obowiązków. Pierw 
si więc wywiązali «ię z o- 
bowiązków planowej sprze
daży ziemniaków i zboża se
kretarz tow. Skwarek oraz ak 
tywiści: Maciej Tyczyński, 
Piotr Nerka, Polonia Napo- 
dluk i inni. Zachęceni ich przy

Kładem oraz pracą uświada
miającą prowadzoną przez 
wszystkich członków partii, 
większość gromady przystąpiła 
do realizacji swych planów, 
skupu. Nawet tacy, którzy pc 
czątkowo mc no ulegali wpły 
wom kułaków, zrozumieli 
swój błąd i postanowili go 
naprawić. I tak np, oporny 
początkowo Władysław Mar
cinkowski przed terminem wy 
wiązał się ze wszystkich Obo
wiązków. Zorganizowano zbio 
rową odstawę ziemniaków, w 
której wzięła udział większość 
gospodarzy. Radykalnie zmie
niły się nastroje wśród go
spodarzy. Na zebraniu orga
nizacji partyjnej oraz przo
dujących gospodarzy, które 6d 
było się ubiegłej niedzieli, 
podjęto zobowiązanie, że gro
mada do końca miesiąca wy- 
wiąże się ze wszystkich obo
wiązków wobec Pań twa: 
sprzeda ziemniaki i żbeże, 
wpłaci podatki i Pożyczkę Na 
rodową, a następnie przystą
pi do realizowania gromadz
kiego planu kontraktacji. Już 
następnego dnia przystąpiono 
do realizacji zobowiązania i 
wypełniono plan sprzedaży 
ziemniaków.

Gdn władza ludowa unieszkodliwiła wroga

W Krześnicy Nowej 
kończą wykonywać plany



P”ĄmWNirV POSZUKIWANI

SZEWCÓW, CHOLEWKARZY, RYMARZY oraz 
GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO B1LANSISTĘ za
trudni Bzem. Spółdzielnia Pracy Szewców 1 
Cholewkarzy „MODEL • w Białogardzie, ul. boi. 
Bieruta 28. Warunki płacy do omówienia na 
miejscu. Reflektujemy na siły wykwalifikowa
ne. K-1889

O SZCZENIĘ
Dyerektor M1ID w Koszalinie przyjmuje obywa
teli pragnących złożyć zażalenia osobiście w po 
niedzlalki od godz. 13 -17-teJ i czwartki od 
godz. 8—12-teJ w swoim biurze przy ul. Stalina 
2 3. O ile dzień przyleć przypada na dzień wol
ny od pracy — przyjęcie odbędzie się w tych sa
mych godzinach następnego dnia.
K-1888 DYREKCJA.

Dyrektor Miejskiego Przedsiębiorstwa MH.P. w 
Słupsku przyjmuje obywateli pragnących zło
żyć zażalenie osobiście we wtorki od godziny 
12-teJ do 16-tej i w piątki od godz. 13-tej do 
20-tej w swoim biurze przy ul. Popławskiego. O 
ile dzień przyjęć przypada na dzień wolny od 
pracy, przyjęcie odbędzie się w tych samych 
godzinach następnego dnia. DYREKCJA.

R-1854

PREZYDIUM W.R.N. w Koszalinie decyzją z 
dnia 26 maja 19Ó1 r. Nr. SA-R-HI-i/35Ąl 
zmieniło ob. Juliann leDupak, córce ^itonlcgo 
1 Antoniny z Oleóllków.ur. dnia 30.1.1892 r. w
Łącznej, zam. w Szozeclnku kol. Marcelin 17 

— nazwisko Dupsk na 1>awelska. G-1890

OGt.OSZENIA DROBNE

JAWORSKI Stanisław. 
Łabuń, gm. Dębnica K» 
szubska, pow. Słupsk 
zgłasza zgubienie dowo
du tożsamości konia.

G-1891

GRABOWSKI K >ńrad 
zgłasza zgubienie ks a- 
żeczkj wojskowej wyd. 
RKU Białogard, dowodu 
osobistego 1 karty mel
dunkowej. O-1893

ZARZYCKI Stanisław 
zgłasza zgubienie kslą 
żeczkl wojskowej Nr. 
0843837, seria E wyd. 
przez RKU Szczecinek.

81IU

BACH Franciszek zgła
sza zgubienie prawa ja
zdy. książeczki wo leko
wej, Obywatelstwa, kar 
ty meldunkowej, del. 
służbowej. G-1694

FIEDOROWICZ Jar. 
Drawsko zgłoszą zgubie 
nie książeczki wujsk’i- 
wej Ńr. 0228262 wyd. 
RKU Drawsko, karty 
meldunkowej. 0-1895

POSZUKUJE poktju 
sublokr.. orskiego. Łask i - 
wo zgłoszenia: KoszaPn, 
Centrala Zaopatrzenia 
Rolnictwa, Mikulski.

0*2893

Spółdzielcy z Siecina 
rozliczyli się już z Państwem

Na polu pracują 2 kopńczkl. 
Z każdą godziną zmniejszają 
się redliny porosłe bujnymi, 
zmiętymi badylami ziemnia
czanymi. Niewiele już pozosta
ło z 35 ha zasadzonych ziemnia 
ków. Za kilka dni wykopki 
zostaną zakończone całkowi
cie.

— Późno rozpoczęliśmy w 
tym roku wykopki — mówi 
grupowy Frankowski — ale 
znacznie sprawniej przebiega
ją, niż zeszłego roku. Zmienili 
się ludzie, zmieniła się też i 
spółdzielnia.

Wprost z pola kilka wozów 
odwozi ziemniaki do punktów 
skunu. Spółdzielnia siecińska 
pragnie jak najprędzej wywią
zać się ze swego obowiązku. 
Do punktu skupu dostarczono 
już ponad 20 ton ziemniaków.

Na innym polu, traktorzysta 
Józef Fejkel wraz z członkiem 
spółdzielni Stanisławem Szy
nelem kończą siew żyta. W tym 
roku zaplanowano zasiewy na 
obszarze 120 ha. W pracach 
jesiennych wykorzystano cał
kowicie własne konie. 100 ha. 
z. wyjątkiem orki traktorowej, 
zasiano własnymi siłami. 
Pyzy zasiewach pozostałych 20

Kino ..MŁODA GWARDIA" — 
ROKOSSOWO — „Konik garbusek” 
film prod. radź. Początek se
ansów o godz. 20. W nie
dziele 1 śvzleta o godz 17 1 20 
J'UZtUM—ul. Armii Czerwonej 54— 
' ystawa p. t. „Ilustracja radziec
ka" 1 zbiory stale. — Muzeum 
otwarte we wtorki, czwartki i 
piątki od 12-ej do 17-ej. w nie- 
dziele ! święta od 12-el do 19-eJ. 
I >M KULTURY - ul Zwycięstwa 
3 3 103 — wystawa pt. „Osiągnięcia 
ZSRR w budownictwie pokojo
wym" — czynna codziennie w go 
dżinach od 12 do 20.
Dyturute APTEKA SPO» I UZNA 
przy ul. Armii Czerwonej 1.

* * «
Rada Okręgu ZS „Ogniwo” prze- 

l.tosła się do lokalu przy ułtcy 
1 Mała 2 (II piętro).

Sekretariat czynny będzie od 
d ile 2 listopada w środy 1 piątki 
w godzinach od 18 do 20.

a » »
Narada racjonalizatorów w związ 

ku z wprowadzeniem ustawy o 
wynalazczości pracowniczej odbę
dzie się dnia 7 listopada w gma
chu ORZZ.

Dyżuruje APTEKA SPOŁECZNA 
nr 20 — Al. Wojska Polskiego. 
MUZEUM — pi. Zwycięstwa — 
otwarte od 12 do 17.

• » »
W wykopkach w pGR-ach wzie 

l>y udział dzieci z Domu Wczasów 
Dziecięcych w Machowinku.

FESTIWAL
FILMÓW radzieckich

Kitlo „POI ONI A" - Koszalin — 
„Kawaler Złotej Gwiazdy" — film 
kolorowy.
Kino „POLONIA" — Słupsk — 
Wielka siła” — w polskiej wersji 

językowej.
Kino BAŁTYK” - Białogard - 
..Dziewczyną u źródła"
Kino „r^CZA" - Wałcz —
„Hojne lato" — film kolorowy.
Klio „PRZYJAZN"—Szczecinek — 
,,Wiosna".

Początek seansów we wszystkich 
kinach o godzinie 16, 18 i 20. W 
niedziele | święta o godzinie 10.

W odpowiedz’, na interwencję 
Redakcji — Komitet Powiato 
wy PZPR w Drawsku zawiada 
mia, że sierota Karol Sobczyk 
w dniu 17 bm. został wysłany 
do Szkoły Górniczej w Byto
miu.

Komitet Powiatowy PZPR w 
Sławnie podaje, że kolonia 
dziecięca w Darłówku została 
zaopatrzona w potrzebny 
sprzęt.

• • •

W-odpowiedzi na list Redak 
cji — DOPiT w Szczecinie ko
munikuje, że za zaginiony list 
polecony ob. Marian Pirek o- 
trzymał w dniu 7 bm. przewi
dziane ustawą odszkodowanie.

• • •

Wydzia’ Zdrowia Prezydium 
Wojewódzkiej Rady Narodo
wej w Słupsku w odpowiedzi na 
naszą interwencję wyjaśnia, że 
za niewłaściwe zachov anie się 
wobec pacjentów — ob. Maria 
Kukulska otrzymała naganę z 
ostrzeżeniem.

W związku z interwencją Re 
dakcji Wydział Kwaterunkowy 
Prezydium MRN w Kołobrzegu 
przydzielił ob. Mkolajskiej 
mieszkanie przy ul. Bohaterów 
Stalingradu 46.

.Olos Koszaliński" wydam RSW 
Prasa" Rrd»uu1e Kolrzlum Re. 

óakcyine. Redakcla I Administra
cja Szczecin. Al. ' -jska Polskie- 
go 29 tel 68-27 Oddział Redak
cji w Koszalinie, ul Żymierskiego 
18. telefon 507.

Damy Państwu
więcej zboża i ziemniaków
(DOKOŃCZENIE ZE TR. 1)

Mieszkańcy tych gromad 
domagają się. aby chłopów, 
którzy „n’e myślą" o wyko
naniu swoich obowiązków, w 
myśl ustswy zmusi* do po
szanowania zarządzeń w’adzy 
ludowej.

Cl. KTń»Vrn ‘"PAWIAJĄ 
ZA WZÓR...

SŁUPSK. Średniorolny 
chłoń Edward Pardo z gro
mady Damno zrealizował już 
roc-nw Dian skunu zboża z 
nadwyżką 60 proc., a roczny 
Dian skunu ziemniaków z nsd 
wyżka 41 - procenłowa. uiścił 
no^-fek eruntowr 1 wkład w’ 
SFOR oraz zakontrakt-wał 2 
tucrn’k’ norrnd njan Ni* go- 
rzeł snirał się J->n rr-nis 
mieszkały w Kruszynie gm. 
Żelk’ który wykonał plan rktł 
nu zboża w 160 proc., a plan 
skunu ziemn'aków w 139 orne. 
Uregulowa’ też n-ie*no#e’ fi
nansowe. ’»k podatek grun
towy i SFOR oraz zakontrak 
tował ponad plan Jednego 
tue’nika.

Prmdujacy rodnik M’chał 
Dereń z gromad” Szwo*owo. 
m Bruskowi snr*edał dr>6st 
kowo 2 kwintale zboża. wvko 
nał w 100 nroc. roczny ptyn 
snrzed-ży ziem",i,-*v.’ 
cił podatęk gruntowy i SFOR, 
Na T kwartał 1952 reku za
kontraktował 10 tuczników.

...» CT. KTArycw 
WYTYKAJĄ PALCEM

Są Jed-ak rówrfeż rolnicy, 
którzy oriagaią się t wypeł
nieniem swych nowinnnści wo 
hec Państwa. Do takich’ nale
ży np. .Tan Ja-kólski z potę
gowa. który na zebraniu o- 
świadczył. że n’e sm-zeda ani 
kilograma rtemnlMtńw: Sta
nisław Chmiel, średniorolny 
chłoń z gromady Szwołowo. 
który nie wywiązał się z do
stawy zboża i z'emniaków. 
nie zapłacił podatku prunto- 
wego, oraz Pożyczki ■łtfamdo- 
we’. N’e ehce też kontrakto
wać trzody ehlewnei twier
dząc, że nie ma pieniędzy na 
kunno pro«’»ków. Tymczasem 
sasiedzi widza, że Chmiel pra 
wie codziennie nife wódkę.

Ch'oni gromady Szwołowo, 
oburzeni nostenowaniem Sta 
nisława Chmielą, zażądał! u- 
karania go.

Rolnik Józef Błaszkowski 
zamieszkały w gminie Potęgo
wo na zebraniu gromadzkim 
wykręcał się wszelkimi sposo
bami od dostawy z emniaków, 
mimo, że ma ich dość na sprze 
daż.

Wiktor Pietkiewicz — czło* 
nek ZSL z gminy Ryżewo nie 
daje dobrego przykładu oko
licznym chłopom — nie wy- 
w ązał się bowiem ze swych 
obowiązków wobec Państwa, 
a kontraktowanego tucznika 
sprzedał prywatnie po paskar 
skiei cenie.

DEMASKOWAĆ WROGA
Na szczęście — podobnych 

Błaszkowsklemu i Pietkiewi
czowi w powiecie słupskim 
jeit niewielu. Wielu jest ne
tom'ast takich, jak chłop Jó
zef Rola, który apelował na 
zebraniu gromadzkim do wsay 
stkfch. abv nie ociągali się z 
wypełnieniem obywatelskich 
powinności i d’a poparcia czy 
nem swoich słów, odwiózł na 
zajutrz do punktu skupu wy
znaczoną planem ilość ziem
niaków.

Pracuiące chłopstwo powia
tu słupskiego, wykonując swe 
obowiązki wobec Ludowego 
Państwa, jednocześnie dema
skuje wroga I walczy z nim.

OPORNI UKARANI 
GRZYWNĄ

Referat karno - administra 
cyjny PRN w Słupsku rozpa
trzył kilka wniosków nadesła 
nrch przez GRN w Potęgowi® 
i Ryezewie w snmwie ukara
nia chłonów uehvlaiącvch się 
od wykonania swych obow'ąz 
ków wobec Państwa i łamią
cych ludową praworządność'. 
W wyniku roznrawy zostali 
ukarani grzywna: Henryk
Leśnluk z gromady Skórowo 
Nowe gm. Potęgowo, w wy
sokości 2 000 zł, Józef Buzde- 
rowicz i Stanisław C'ana z 
gromad” Głobinn gm. Ryczę* 
wo — oba i po 3.000 zł.

Henrvk Tjiśniuk iuż na lim 
gi dzień dostarczył na punkt 
zsypu cała przypadajaca na 
nieeo ilość zb^ża w wysoko
ści 2 335 kg. Stanisław CTanr> 
postanowił uregulowań swój 
dług w ciągu najbliższych 
dwńoh dni.

Chłnni gromady Głnbino T- 
Z3dnwo1en'em przyisk decvzlę 
referatu karno - administra
cyjnego.

KRYTYKA POMAGA
Na notatkę „Szybko likwi

dować braki, utrudniające 
sprawne przeprowadzenie 
żniw", opublikowaną w n-rze 
206 naszego pisma — Okręgo
wy Oddział CRS w Koszali
nie komunikuje, że braki w 
zaopatrzeniu GS Kalisz Po
morski zostały natychmiast 
zlikwidowane. Przyczyną bra
ków była zła praca kierowni
ka zaopatrzenia, który został 
zwolniony.• • •

W odpowiedzi na notatkę 
p. t. „Dlaczego?" w n-rze 254 
„Głosu Koszalińskiego" — Za 
rząd Gminnej Spółdzielni w 
Gościnie podaje, te magazyny 
zbożowe posiadają 4 termome
try. Z wilgociomierza elek
trycznego i sondy zbożowej — 
GS może korzystać pożyczając 
je w miejscowym PZZ.

• » •
Na artykuł p. t. „Usunąć 

braki w wyposażeniu magazy
nów zbożowych", zamieszczo
ny w n-rze 220 naszego pisma 
- Prezydium WRN w Kosza

linie zawiadamia, że obecnie 
przy współudziale CUSiK nie 
dociągnięcia usunięto. Praca w 
magazynach zbożowych prże- 
b ega sprawnie.O O O

W związku z notatką p. t. 
„Rozwój hodowli zapewnia po 
większenie dniówki obrachun 
kowej“, opublikowana w n-rze 
255 naszego pisma — Wydział 
Rolnictwa i Leśnictwa Prezy
dium WRN w Koszalinie po
daje. że dla RZS Białęcino za
twierdzono kredyt r.a zakup 
2 koni. 10 krów. 15 świń. 20 
owiec, knura, buhaja i tryka. 
Kredyt w sumie 19 590 zł na 
'•emont budynków w RZS Lej 
kowo został również zatwier
dzony. RZS Stojęcino otrzy
mał 1.570 zł na remont 6udvn 
ków, a w sierpniu przydzielono 
mu dodatkowo kredyt w sumie

21.4000 zł na zakup 10 krów, 10 
świń, buhaja i knura. RZS 
Warniłęg otrzyma również kre 
dyt w wysokości 9.500 zł ną re 
mont obory, na zakup knura 
500 zł. na założenie sadu owo 
cowego 6 480 zł oraz na zakup 
maszyn 1 narzędzi rólnicrych 
— 17.070 zł.* • •

Koszalińskie Zakłady Ro«par 
nicze w odpowiedzi na artykuł 
p. t. „Ścisła współpraca kolei 
z użytkownikami wagonów za 
bezpieezy wykonanie planów 
przewozów jesiennych", opu
blikowany w n-rze 254 naszej 
gazety, zawiadamiają, że w ce 
lu uniknięcia przestojów wa
gonów utworzona została «ru 
pa transportowa, której zada
niem jest załadowywanie i 
i rozładowywanie wagonów.

BEZ ogródek
1 fu-rczość“

Wyjaśnienie IFoj. Kom. Ło* 
kałowej na natzą notatkę pt, 
„Kłopoty jednej świetlicy, czy 
li triumf biurokracji" zawera, 
10 (głownie; dziesięć) załączni 
ków.

Nie wynika jednak 3 tego 
„wyjaśnienia", czy lokal na 
świetlicę zoetat przydzielony 
dla tartaku w Bytomie, czy «ir.

Sprawa tej świetlicy iągnie 
się jut pięć lat i dotyrhezaa nie 
zoatola jeezcze załatwiona. A 
m' biurach WRN w Kcazalinie i 
Szczecinie, PRN w Bytowie 4 
dyrekcji Laaów Paóetwowy k 
rośnie eterta papierków.

Tfu!—rczość. Niet
Gdy urzędnik ieet poetą
Mówi: „dajcie piżmo.
Tamto, nie te".
Picze nowe, gzuka, grzefie.
Az„.pogrzebie wreezcie izbie,

GRYZOŃ

rańsku. W pierwszym roku u- 
zyskano pewne sukcesy: zapro 
wadzono hodowlę bydła i trzo
dy chlewnej, terminowo prze
prowadzono wszystkie prace 
polne, uzyskano wyższe plony, 
do prac wychodzili prawie 
wszyscy członkowie spółdzielni 
i ich żony. W pierwszym roku 
wspólnej gospodarki dniówka 
obrachunkowa była znacznie 
wyższa niż w Siecinie i bez za 
liczenia zbiorów z zasiewów o- 
zimych, wyniosła 9 zł.

Ale upajając się osiągnięcia 
mi gospodarczymi, nie docenio 
no w Zarańsku znaczenia pracy 
uświadamiającej zarówno
wśród członków partii, jak rów 
nież bezpartyjnych. Podstawo 
wa organizacja partyjna nie 
wyciągnęła dość wcześnie kon
sekwencji w stosunku do tych 
towarzyszy partyjnych, którzy 
nie wywiązywali gię należycie 
ze swyft obowiązków, dawali 
zły przykład innym, podważa
li zaufanie i autorytet Partii. 
Brak pracy politycznej wyko
rzystał wróg klasowy siejąc 
ferment i niezadowolenie, odcią 
gając członków od pracy zespo 
łowej.

Już na wiosnę br. dały się 
zauważyć skutki wrogiej robo
ty. Spółdzielcy nie obredlili 
części ziemniaków * zmuszeni 
byli zaorać część nieuprawio- 
nych na czas buraków. Na du 
że trudności natrafiają obec
nie wykopki. Siewy też są znacz 
nie opóźnione. W tych warun
kach spółdzielnia nie wywiązu 
je się na czas z dostaw towaro 
wych i zobowiązań finanso
wych.

Wydział polityczny POM-u 
w Złocieńcu, który dotychczas 
mało pomagał spółdzielni w 
przezwyciężaniu trudności i nie 
pomagał dostatecznie w pracy 
organizacji partyjnej, winien 
niezwłocznie naprawić popełnio 
ne błędy i usunąć skutki swo
ich zaniedbań. Trzeba przede 
wszystkim zająć się towarzysza 
mi partyjnymi, którzy znajdu 
ją się pod wpływem wroga i 
stali się jego tubą, trzeba z ni 
mi porozmawiać i zawrócić ze 
złej drogi, a jeżeli okaże się to 
koniecznie usunąć z szeregów 
partyjnych. Trzeba rozpocząć 
od podstaw pracę uświadamia- 
.iąco-polityczną wśród wszyst
kich członków spółdzielń1 w o- 
parciu o pomoc j opiekę Korni 
tetu Gminnego naszej Partii. 
Przezwyciężając obecne trudno 
ścj i wzorując się na doświad
czeniach Siecina, spółdzielcy z 
Zarańska umocnią swoją spół
dzielnię gospodarczo i politycz
nie, wygrają walkę z wrogiem 
klasowym i zbudują u siebie 
podstawy dobrobytu.

(R)

Niektórzy członkowie spółdziel 
ni byli pełni wahań, nie zupeł
nie jeszcze wierzyli w po
myślny rozwój spółdzielni i 
wzrost swego dobrobytu. Wróg 
rozpoczął rozbijacką robotę i 
różnymi sposobami i plotkami 
starał się nie dopuścić do po
myślnego rozwoju pierwszej w 
powiecie spółdzielni produk
cyjnej. Jednak wytrwała pracn 
uświadamiająca prowadzona 
przez członków podstawowej 
organizacji partyjnej i człon
ków koła ZSL wśród spółdziel 
ców i chłopów indywidualnych 
oraz mozolne i uparte przezwy 
ciężania wszystkich trudności 
zrobiły swoje. Spółdzielnia gos 
podarowała coraz lepiej, wzra
stała wartość dniówki obra
chunkowej, wróg został izolo
wany. W listopadzie ub. roku 
przystąpili do spółdzielni pozo
stali małorolni i średniorolni 
chłopi gromady i od tego cza
su datuje się pomyślnj’ rozwój 
gospodarczy spółdzielni.

Podstawowa organizacja par 
tyjna nie spoczęła na laurach. 
W dalszym ciągu troszczy się 
o podnoszenie poziomu politycz 
nego spółdzielców, wychowuje 
ich i uczy czujności wobec wro 
ga. Dobrze pracują agitatorzy, 
a członkowie Partii przodują 
w pracy i własnym przykła
dem pociągają innych do jesz
cze lepszego wykonywania swo 
ich zadań. Na odbywających 
się regularnie dwa razy w mie
siącu zebraniach omawiane są 
wszystkie sprawy spółdzielni, 
przedkłada sprawozdanie prze
wodniczący, analizuje się prze
bieg przeprowadzanych prac 
polnych 1 wyciąga odpowied
nie wnioski. Spośród członków 
aktywu partyjnego wyznacza 
się towarzyszy odpowiedzial
nych za terminowe i dokładne 
wykonanie prac. Projekty 
wszystkich uchwał omawiane 
są na zebraniach organizacji 
partyjnej i koła ZSL.

Dużą uwagę zwraca się na 
rozwój hodowli, rozumiejąc, że 
W ten sposób spółdzielnia sta
nie się bogatszą. W oborze stoi 

•2Ó krów dojnych, 6 jałówek, 17 
cieląt, w chlewni 41 sztuk tucz 
ników, a w owczarni 40 owiec. 
Z pasieki uzyskano w tym ro
ku około 3 tys. zł dochodu, a z 
ogrodnictwa około 25 tys. zł. 
Dniówka obrachunkowa, która 
w pierwszym roku zespołowe
go gospodarowania wyniosła 
6,60 zł, w tym roku przekroczy 
wartość 20 zł.

— „Pierwsi założyliśmy w 
powiecie spółdzielnię — mówią 
spółdzielcy i nasza spółdzielnia 
musi też być pierwszą pod każ 
dym względem”.

W ZARAŃSKU JEST 
INACZEJ...

Inaczej przebiegał rozwój 
położonej niedaleko Siecina 
spółdzielni produkcyjnej w Za

ha, ze względu na spóźnioną 
porę, pomaga POM.

— Staramy się jak najwię
cej zasiać na zimę—mówi prze
wodniczący spółdzielni, Kazi
mierz Rynkiewicz — bo w ten 
sposób więcej będziemy mieli 
słomy, więcej zbierzemy z ha 
i łatwiej pójdzie nam praca w 
czasie żniw. Postaramy się rów 
nież wykonać w 100 proc, orkę 
zimową.

Spółdzielnia produkcyjna w 
Siecinie w pow. drawskim li
czy 34 członków. Przy wykop
kach pracuje około 30 osób, 
3—4 wozy odwożą codziennie 
ziemniaki do punktu skupu, 
kilku ludzi koncuie ziemniaki, 
członkowie funkcyjni wykonu
ją swoje stałe prace w oborze, 
chlewni, owczarni, pasiece i 
ogrodnictwie. Nie ma w spół
dzielni zdolnego do pracy człon 
ka rodziny, który nie pomagał 
by w pracy. Ten właśnie fakt 
— p.“łne włączenie się do pracy 
wszystkich członków, zrozumie 
nie. że zamożność spółdrtelni i 
dobrobyt członków zależy od 
nich samych — stały sta źród
łem sukcesów gospodarczych 
spółdzie’ni.

Dokładnie i w terminie prze
prowadzone s’ewy wiosenne da 
ły wysokie plony. Po żniwach 
stworzono brygadę omłotową
1 niezwłocznie przystąpiono do 
młócki. Do sprawnego przepro 
wadzenia prac przyczyniły się 
również posiadane przez spół
dzielnie własne maszyny, jak 
młocarnia, 5 snopowiązałek,
2 żniwiarki, 2 kosiarki, 6 siew- 
ników zbożowych i nawozo
wych. 4 kopaczki i in.

Spółdzielnia jako pierwsza 
w pow. drawskim wykonała 
roczny plan skupu zboża i 
sprzedała Państwu ponad 30 
ton zboża, a jak zanewnia prze 
wodniczący ob. Rynkiewicz, 
spółdzielcy sprzedadzą jeszcze 
ponad plan około 15 ton żyta 
oraz 5 ton jęczmienia i owsa. 
Całkowicie wywiązano się też 
z wpłaty podatku gruntowego. 
Spółdzielnia zespołowo i człon 
kowle z działek przyzagrodo
wych zakontralrtowali Już trzo-' 
dę chlewną na I kwartał 52 r. 
Wszyscy członkowie jednorazo
wo wpłacili zadeklarowane su 
my na Narodową Pożyczkę.

Na wiosnę utworzono w spół 
dzielni brygadę kobiecą, z gru
pową Genowefą Ptak. Bryga
da pomagała we wszystkich 
pracach, szczególnie w czasie 
sadzenia ziemniaków, żniw, 
sianokosów, w uprawie i pie
lęgnacji buraka cukrowego 1 
stale pracowała w wykopkach 
i w ogrodnictwie.

O tym, że wszyscy członko
wie snółdzielni pracują na
prawdę ofiarnie, i wydajnie 
świadczą ilości przepracowa
nych dniówek obrachunko
wych. Tak np. pracujący w po 
lu Jan Bednarski przepracował 
do końca września 324 dniówki. 
Józef Mazgaj — 338 dniówek. 
•Tan Michalski — 308. Marcin 
Buszta — 300. Władysław Ko
walczyk wraz z żoną i teścio
wą przepracowali do końca 
września 639 dniówek, a Ed
ward Job z synem przepraco
wali 560 dniówek.

Tak jest dziś, ale nie tak by
ło z początku. Spółdzielnia 
Produkcyjna w Siecinie pow
stała w czerwcu 1949 r., jako 
pierwsza w pow .drawskim I 
przez pierwszy rok borykała 
się z różnymi trudnościami.



!• Suunroua

Prace młodych 
malarzy radzieckich

Niedawno otwarto w Mo
skwie wystawę prac siudentów 
i absolwentów Moskiewskiego 
Instytutu Sztuk Pięknych ini. 
W. Surikowa i Leningradzke- 
go Instytutu Malarstwa. Rzeź
by i Architektury im. Riepina.

Wśród wystawionych dzieł 
powszechną uwagę zwraca 
obraz „Lenin na zesłaniu sy
beryjskim", pędzla N Jeremi
na. absolwenta Instytutu im. 
Sm ikowa.

W latach 1897—1900 Lerfin 
przebywał w głuchej wsi sybe 
ryjskiej Szuszenskoje, dokąd 
został zesłany przez rząd car
ski za swą rewolucyjną dzia
łalność. Na zesłaniu Lenin kon 
tynuuje intensywną pracę teo
retyczną. W chwilach odpo
czynku odbywa długie prze-

Większość prac młodych ma 
larzy poświęcona jest sprawom 
dnia dzisiejszego. Z miłością i 
zainteresowaniem obserwują 
artyści różnorodne zjawiska 
rzeczywistości radzieckiej, ba
dają tę rzeczywistość i tworzą 
dzieła, dając prawdziwy obraz 

życia. Wielu malarzy i rzeźbią 
rzy interesuje się tematyką 
kołchozową. Dyplomant Lenin- 
gradzkiego Instytutu im. Rie- 
p’na, B. Ugarow, stworzył 
obraz „Wiosna w kołchozie", 
który przedstawia moment, kie 
dy potężne traktory wyruszają 
w pole W. Terechin. (z Insty
tutu im. W. Surikowa) przed
stawił na swym obrazie labo
ratorium kołchozowe: kołchoz 
nicy stosując najnowsze meto 
dy agrotechniczne, badają ziar

Na zdjęciu: obraz Jeremina „Lenin na zesłaniu sy
beryjskim".

,'chadzki, chodzi na polowania. 
Tę właśnie stronę życia Lenina 

.upamiętnił w swym dziele mło 
dy malarz. Na obrazie widzi
my Lenina wśród grupy myśli 
wych, gawędzących przy ogni- 
•ku.

Obraz Jeremina wyróżnia 
*ię wysoką techniką malar
ską. co jest zresztą charaktery 
atyczne dla większości wysta
wionych prac. Młody malarz 
b^t zarówno doskonałym por
trecistą. umiejącym wyrazić 
skomplikowany stan psychicz
ny swych postaci, jak i pejza
żystą. wrażliwym na piękno 
przyrody rosyjskiej. Naiwlęk- 
Hzyrn jednak jego osiągnięciem 
jest to, że potrafił on stwo
rzyć wierny i pełen ekspresji 
portret Lenina, unaocznić jogo 
mocną więź z ludem oraz mi
łość i zaufanie ludu do wodza-

Na wystawie zobaczyć moż
na wiele obrazów, poświęco
nych wielkim wodzom narodu 
radzieckiego — Lenlnowi, 
Stalinowi i ich najbliższym 
współpracownikom. Prace te 
różnią się techniką wykonania 
1 poziomem artystycznym, ale 
wspólną ich cechą jest dąże
nie artystów, by dać wyraz 
rzeczy zasadniczej: więzi, łą
czącej wodzów państwa radzie 
ckiego i partię komunistyczną 
r. narodem i miłości narodu do 
wodżćw.

Zasługuje na uwagę praca 
absolwenta Moskiewskiego In
stytutu Sztuk Pięknych, W. 
Bułankina. „Dymitrow oskar
ża". Treścią obrazu jest słyn
ny proc*s o podpalenie Reichs 
tagu w r 1933. Malarz ujął te 
mat. jako starcie dwóch obo
zów, dwóch ustrojów — komu 
•Mlzmu i faszyzmu. Płomienne, 
poparte' niezbitymi faktami 
przemówienie Dymitrowa, udo 
wadnia całemu światu, że 
prawda jest po stronie postępo 
wej. pracującej ludzkości, nie 
zaś po stronie reakcji.

no, przeprowadzają analizy 
gleby. R. Zatułowska. stworzy
ła bogaty kolorystycznie, prze 
sycony słońcem obraz ..Agita
tor w pólu": młoda dziewczy
na czyta gazetę kołchoźnicom 
w czasie przerwy obiadowej. 
Wszystkie te prace, podobnie 
jak i wiele innych, charakte
ryzuje nie tylko wyspki po
ziom techniczny, lecz również 
głęboka znajomość tematu, 
szacunek, artysty dla człowie
ka radzieckiego, umiejętność 
uwypuklenia jego wielkich wa 
lorów moralnych, jego umiło
wania pracy.

Wiele utworów poświęcono 
wybitnym działaczom na polu 
kultury rosyjskiej. Widzimy 
więc przede wszystkim Mak
syma Gorkiego’, kiedy jako 
młody, wrażliwy chłopiec pro
wadzi długie rozmowy z nad- 
wołżańskiml burłakami, bądź 
też kiedy jako znany już pi
sarz czyta artystom MCHAT-u 
swą nową sztukę. Absolwent 
Moskiewskiego Instytutu Sztuk 
Pięknych, O. Pawłów, poświę
cił swą pracę dyplomową zna
nemu rosyjskiemu badaczowi 
Azji Środkowej, Przewalskie- 
mu.

Tematem wielu obrazów są 
dzieci i młodzież radziecka 
(B. Czernow „Przyjaciółki", F. 
Sawastianow ,,W ogródku Jor 
danowskim", B. Korniejew „W 
Filharmonii").

Kilka sal zajmują prace stu 
dentów 1 absolwentów wydzia 
łu scenografii przy Leningradz 
kim Instytucie im. Riepina. 
Widzimy tu ciekawe dekoracje 
do sztuk i oper klasyków ro
syjskich oraz dramaturgów i 
kompozytorów radzieckich.

Na wystawie obejrzeć moż
na również prace uczniów 
średnich szkół malarskich, w 
których utalentowana mło
dzież zdobywa podstawowe 
wiadomości z dziedziny malar 
stwa oraz wykształcenie ogól- 
le szkoły 10-letnjej.

Na zdjęciu: obraz Suwestiakowa „W Ogródku Jor
danowskim".

Stolica serdecznie wita 
sztangistów radzieckich

Z okazji Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko - Ra
dzieckiej przybyła 27 bm. do Warszawy ekipa radzieckich 
sztangistów', którzy rozegrają spotkania ze sztangistami 

polskimi i dadzą szereg pokazów.
Na wszystkich stacjach, na których zatrzymywał się po

ciąg wiozący radzieckich sportowców, byli oni entuzjastycz
nie witani przez przedstawicieli zrzeszeń sportowych 1 mło
dzież.
Na Dworcu Gdańskim w 

Warszawie, atletów radziec
kich powitali w serdecz
nych słowach przedstawiciele 
GKKF z wiceprzewodniczą
cym A. Mineckim 1 sekreta
rzem H. Szembergiem na cze
le. przedstawiciele Stół. Kom. 
Kult. Fizycznej i TPP-R. O- 
becny był również przedstawi 
ciel Wszechzwiązkowego To
warzystwa Łączności ifhltural 
nej z Zagranicą — Safirow. 
Delegacie sportowców pol
skich wręczyły wysiadającym 
z wagonu zawodnikom wiązań 
ki kwiatów.

Gorąca i serdeczną owację 
zgotowali gościom radzieckim 
licznie zebrani na dworcu spor 
towcy stolicy i młodzież. Dłu
go nie milkły okrzyki na cześć 
sportowców radzieckich, na 
cze^c przodującej w świecie 
młodzieży radzieckiej — Kom 
somolu, na cześć wieczystej 
przyjaźni polsko - radzieckiej.• • •

Ekipa sztangistów radziec
kich składa się z 10 zawodni
ków:

waga kogucia — zasłużony 
mistrz sportu R. Roman, lat 
28. z zawodu rzeźbiarz;

w. piórkową — mistrz spor
tu R. Czimiszkian, akademic
ki mistrz świata i mistrz 
ZSRR, student, lat 21;

w. lekka —- zasłużony rńistrz 
sportu Łopatin, lat 34, oficer 
i mistrz sportu Lubawin lat 
32, technik;

w. średnia — zasłużony 
mistrz sportu M. Żgenti, lat 
37, technik; mistrz sportu J. 
Duganow, rekordzista świata, 
lat 30. student Instytutu K. F. 
w Leningradzie;

w. półciężka — mistrz spor
tu M. Mirkułow. lat 23. mary
narz; mistrz sportu W. Cholin, 
Lit 28. student!

w. łekkociężka — zasłużony 
mistrz sportu G. Nowak, re
kordzista świata, wielokrotny 
mistrz ZSRR, lat 31, technik;

w. ciężką — mistrz sportu 
Miedwiediew, akademicki 
mistrz świata, lat 23, student.

Kierownikiem ekipy jest D. 
Smolin, z-ca kierownika Ga- 
wrilin Ponadto drużynie to
warzyszą; trener, zasłużony 
mistrz sportu. Mechanik oraz 
sędzia międzynarodowy, zasłu 
żony mistrz sportu Pucharew 
i lekarz Dioszin.

Piłkarze „Dynama" • 
Tbilisi, którzy bawią w 
Polsce, rozegrali pierwszy 
mecz we Wrocławiu remi
sując z reprezentacją ZS 
Unia 1:1.

N" zdjęciu: Bramkam 
„Dynama" Margani ja w 
akcji.

Plenum sekcji tenisa GKKF

Drużyna sportowa ,.Dynamo" Tbilisi,

I GRUPA:

Wyniki I rundy rozgrywek piłkarskich
o Puchar WKKF u w Koszalinie

wa ta definitywnie zostanie za
łatwiona na nastęnnym plenum 
sekcji tenisa GKKF w grud
niu br.

Plenum zatwierdziło listą 
klasyfikacyjną czołowych teni
sistów Polski, przedłożoną 
przez Radę Trenerów, wprowa 
dzaiąc niewielkie zmiany. Li
sta ta ostatecznie wygląda na
stępująco:

SENIORZY: 1) Olejniszyn, 
2) Hebda, 3) Piątek, 4) Radzlo, 
5) Licis, 6) Nlestrój, 7) Bucha- 
lik, 8) TŁOCZYŃSKI, 9 1 10) 
Bełdowski i Chytrowski.

SENIORKI: 1) Jędrzejowska, 
2) Popławska, 3 14) Jaśkowls- 
kówna i Rudowska, 5) Kraw- 
czykówna.

JUNIORZY: 1) Kulawik,
2) Ditrich, 3) Naumowicz, 4) Fi
lipek. 5 16) Mrsczek 1 Riedl-

JUNIORKI: 1) Ryczkówna, 
2) Kubalanka, 3) Licisówna, 
4) Panasiuk, 5) Wilbikówna.

rodowa musi być jeszcze za
twierdzona przez GKKF.

Obszerny referat na temat 
planów szkoleniowych i kalen
darzyka imprez na rok 1952 
wygłosił przewodniczący sek
cji tenisa GKKF, Olszowski. 
W zagadnieniach szkolenia du
ży nacisk położony będzie na 
dalsze ujednolicenie programu 
szkolenia. W celu podniesienia 
poziomu tenisa kobiecego zor
ganizowany będzie obóz dla ju
niorek.

W ożywionej dyskusji, której 
głównym tematem była troska 
o właściwy System szkolenia 
młodzieży i konieczność ściś
lejszej niż dotychczas współ
pracy ze zrzeszeniami sporto
wymi poruszono również zagad 
nlenie reorganizacji drużyno
wych mistrzostw Polski. Spra-

Konferencja
Polskiego Komitetu 

Olimpijskiego
W piątek 26 bm. odbyła «ię 

w Głównym Komitecie Kul
tury Fizycznej konferencja 
Polskiego Komitetu Olimpij
skiego.

Na konferencji, w której 
wzięli udział przedstawiciel* 
wszystkich sekcji GKKF prz* 
dyskutowany został plan przy 
gotowań poszczególnych dyscy 
plin sportu do igrzysk Olim
pijskich w Oslo i Helsinkach.

Na Olimpiadzie Zimowej w 
Oslo Polskę będą reprezento
wać narciarze i hokeiści. W 
Olimpiadzie Letniej w Helsin
kach wezmą udział polscy lek 
koatleci, gimnastycy, koszyka 
rze, szermierze, bokserzy, 
strzelcy, pływacy, wioślarze 
oraz piłkarze.

Reprezentacja Polski weź
mie rćwnież udział w Olimpia 
dzie Szachowej, która odbę
dzie się w 1952 roku w llelsin 
kach.

czasie 4:47,1, w sztafecie 5X50 
zwyciężył Kolejarz (Ostrów).

W meczu pl j wodnej zwycię
stwo odniosła Spójnia nad Koleja
rzem z Ostrowa w stosunku '6:1.

Organizacja zawodów słaba.

Treningowe spotkania 
reprezen tacj i polsk i ej 

w koszykówce

Sekcja Piłki Nożnej WKKF w 
Koszalinie zweryfikowała ostatnio 
wyniki pierwszej rundy rozgry
wek piłkarskich o Puchar Prze
chodni WKKF.

W pierwsze | grupie, jak było do 
przewidzenia pierwsze miejsce za
jęła koszalińska Gwardia, prowa
dzać w tabeli bez straty punktów 
z bardzo dobrym stosunkiem bra
mek 24:2. W drugiej grupie nie
spodzianką jeat druga pozycja słup 
sklej Gwardii, która dała się wy
przedzić Unii ze Szczecinka, odda 
Jąc Jej punkty walkowerem.

A oto aktualne tabelki obu 
grup;

W NIEDZIELĘ 28 BM. ZAKOŃCZYŁY SIE DWUDNIO
WE OBRADY PLENUM SEKCJI TENISA GKKF Z UDZIA- 
LE!\J 15 DELEGATÓW Z CAŁEGO KRAJU.

Sprawozdanie z działalności 
sekcji tenisa GKKF złożył wice 
przewodniczący sekcji Zmi- 
chowski. Następnie sprawozda
nia złożyło 14 delegatów okrę
gów. Ze sprawozdań wynika, 
że największą bolączką w tere
nie jest niedostateczna współ
praca zrzęszeń sportowych oraz 
brak trenerów i instruktorów.

Następnie plenum sekcji te
nisa GKKF ustaliło projekt 
Kadry Narodowej na rok 1952. 
Lista ta obejmuje następują
cych tenisistów: Jędrzejowska, 
Z. Kubalanka. Ryczkówna, Pią 
tek, Chytrowski, Radzio, Licis, 
Kwiatek, Kramer, Piotrowski, 
Kulawik. Filipek. Kadra Na-

Stal (Kuźnia Rac.) i Unia (Łódź) 
mistrzami Polski 

w szczypiorniaku
W * finałowym spotka

niu o mistrzostwo Polski w 
szczypiorniaku męskim Stal 
(Kuźnią Raciborska) pokonała 
AZS (Katowice) 17:9 (8:5)

Finałowe, rewanżowe spotka 
nie o tytuł mistrza Polski w 
szczypiorniaku żeńskim, roze

grano między łódzką Unią a 
krakowskim Ogniwem zakoń
czyło się nieznacznym zwycię 
stwem łodzianek 3:2 (3:1). 
Gra stała na stosunkowo sła
bym poziomie. /Bramki dla 
Unii zdobyły: Zakrzewska —2, 
Wróbel — 1. dla Ogniwa: Dro 
zdowska i Gaźyńska — po 1.

Sędziował Raczyński z Ło
dzi. Widzów 1.000 osób.Sztafeta Pokoju 

w Zakopanem
W niedzielę odbyła się w Za 

kopanem interesująca impreza 
pod nazwą ..Gigantyczną Szta 
feta Pokoju".

Do biegu na 
trasie Zakopa
ne — Morskie 
Oko — Zakopa 
ne długości 62 
km stanęło 7 
sztafet. Trasa 
podzielona by- 
na 15 odcin
ków. Ogółem

startowało 105 zawodników.
Zwycięska sztafeta CWKS I 

w czasie 3:44,27 godz., po
prawiając zeszłoroczny wynik 
o 4 minuty. Zwycię
ska sztafeta, w której star
towali m. inn. doskonali biega 
cze Szwargot i Biernat, była 
pierwsza również na półmetku 

Morskim Oku.
Na dalszych miejscach przy 

były następujące sztafety: 
AZS — 3:45,06, Gwardia — 
3:50,47, CKWS 1J, Kolejarz, 
AZ§ II i Unia.

W WYPEŁNIONEJ po brzegi pu
blicznością h- U krytej pływal

ni w Stargardzie odbył się w dniu 
28. X. 1951 r. trójmecż pływacki 
z udziałem Kolejarza Ostrów, 
Sof- nl Szczecin t miejscowego Ko 
lejarza. Zwyciężyła młoda druży
na Spójni szczecińskiej — 17 pkt. 
przed Kolejarzem Ostrów — 144 
pkt. i Kolejarzem Stargard - 33 
pkt.

A oto wyniki techniczne: ko
biety:

loo m dow.: I a- 
skowska (Sp.) — 
1:30, 100 ni klas.: 
Laskowska (Sp.) 
— 1:50,2. 100 m
grzbiet.: Mirsza’a 
(Ostr.) - 1:54,7.
Mężczyźni: 290 m 
klas.: Urbański
(Sp.) - 3:17.9. 100 
m dow.: Galek 
(Sp.) — 1:16,8. too 
m klas.: Keln 
(Sp) - 1:31.4.
100 m grzbiet.: Doba (Sp.) — 1:39,5. 
100 m motyl.: Zelaskowskl (Sp.)— 
1:29.8.

W sztafecie kobiet 3X100 m 
zmiennym zwyciężyła Spójnia w 
czasie 5:24 przed Kol. (Os‘rów) 
5:56,0.

Sztafetę mężczyzn 3X100 m. 
imiennym swyę!ę*ył» Spójnia w

Kklpa koszykarzy I koszykarek 
polskich przebywająca w Akademii 
wychowania Fizycznego na obozie 
przygotowawczym przed wyjazdem 
na międzynarodowy turniej do Bu 
dapeęztu, rozegrała treningowe spot 
kania z reprezentacją Warszawy i 
juniorami Kolejarza.
Koszykarze po
konali reprezen
tację Warszawy 

77:41 (41:23). Re 
prezentacja Pol
ski w spotkaniu 
z reprezentacją 
Warszawy wystą
piła w następują 
cym składzie: (w 
nawiasach zdobyte 
punkty) Kamiń

ski (1), Złotkiewlcz (5), Wójtowlcz 
(11). Kwapisz (12). Niclński (8), 
Markowski (2). Fęglerski (5), Pa
cuła (8), Bartosiewicz. (4), Lelon- 
klewlcz (4). Wójcik (2). Pawlak 
(4).

Kobieca reprezentacja Polski po 
konała juniorów Kolejarza 50 25 
(27:8). Reprezentacja Polski wystą 
pila w następującym składzie: (w 
nawiasach zdobyte punkty) Grusz 
czyńeka (17). Kamecka (4), Pachlo

wa (8), Kowalówka (8), Piechotka 
(2). Rogowską (13), Beyer (2), Ko 
walczyk. Mamlńskn, Wlkatake, Wł 
grzynowlcz, Jażnlcka.

Spójnia najlepsza
w trójmeczu pływackim

II GRUPA:

g pkt. gt.br.
Gwardia—Koszalin 4 8 24.2
Spójnia—Darłowo 4 6 5:8
OSA—Koszalin 4 4 9:»
Spójnia—Koszalin 4 1 5.18
Kolejarz—Białogard 4 1 5:12

A g. pkt. st.br.
Unia—Szczecinek 4 8 13:4
Gwardia—Słupsk 3 4 10:4
Kolejarz—Szczecinek 4 4 11:18
Stal—Drawsko 3 J JŁKolejarz—Słupek ■ 3 334


